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ROZŁAM W ŁONIE OPOZYCJI 
Mniejszości wystąpiły przeciwko wnioskowi marszałka Daszyńskiego 

NOWY ARTYKUŁ MARSZ. PIŁSUDSKIEGO 
ma omówić jego stosunek do prac Sejmu • 

Korespondent „Hasła" donosi z Warszawy: spodziewać się rozłamu. Część posłów I się za porozumieniem z innemi grupami 
Dzień wcwrajszy zaznaczył się pewnem z pos. Griinbaumem na czele wypowiada mniejszościowemi i chce zastosować tak­

ożywieniem wśród wszystkich stronnictw w 
związku ze zbliżającym się terminem 
otwarcia zwyczajnej sesji Sejmu. Protest 

Mniejszości 
przeciwko marsz. Daszyńskiemu 

posłów niemieckich 
Jak wiadomo marsz. Daszyński zgłosił 

wniosek o rozszerzenie kompetencji marsz. 
Sejmu w nowym rozszerzonym regulaminie 
sejmowym. Przeciwko temu wypowiedzia­
fy się wszystkie mniejszości narodowe. 

Artykuł Marsz. Piłsudskiego 
W kołach politycznych stolicy wielkie 

Mażenie wywołała wczoraj wiadomość, 
podana przez Agencję Wschodnią, że jesz­
cze przed otwarciem sesji Marszałek Pił-

przeciwko rewizjom w Bydgoszczy 
Korespondent „Hasła" donosi z Warszawy: 

W dniu dzisiejszym na ręce marsz. 
Daszyńskiego nadeszła depesza protesta­
cyjna od posłów z frakcji niemieckiej 
Naumanna i Graebego przeciwko dokona 
nym rewizjom w siedzibie niemieckiego 
biura sejmowego w Bydgoszczy i zam­
knięciu lokalu. Taki sam protest nad­
szedł od sen. Hasshacha do kancel.arji 
marsz. Senatu. 

Afera niemieckich harcerzy 
coraz szersze kręgi. 

Dalsze rewizje trwają. 

* * * 

zatacza 

Dziś nadeszła tu wiadomość, że senat 
gdański ma się zwrócić do rządu polskie­
go z protestem przeciwko aresztowaniu 
Rtitzena, obywatela gdańskiego, kierow­
nika biura P.Osłów niemieckich w. Bvd­
goszczy„ 

sudski wystąpi z artykułem, w którym p • kł d d Łk k d • 
omówi swoje stanowisko do przyszłych roje o o a owym re yc1e 
prac Sejmu. wpłynął wczoraj do laski marszałkowskiej 

Obrady p • p • S. Korespondent „Hasła" donosi z Warszawy: \budżetowy, zwiększający w dziale mini-
W godzinach rannych rozpoczęła swe W dniu dzisiejszym wpłynął do laski sterstwa spraw wojskowych wydatki na 

obrady komisja parlamentarna P. P. S., marszałkowskiej projekt ustawy o do- podróże służbowe, rezerwowe zaopatrze­
której przewodniczył pos. Barlicki. Ko- datkowym kredycie na bieżący okres nia na łączną sumę 8,500,000 złotych. 
misja ma opracować wnioski PPS. na ple- 0'---
narne posiedzenie klubu, mające si~ otl- N f • A 1 k 
być N":id~~~o3.2is~~ ~~lamentama obrmJo- o wa o I ara t anty u 
Nać będzie nad zajęciem stanowiska P.P.S. Lotnik amerykański zaginął bez wieści 
podczas obrad Sejmu nad budżetem. 

Rozłam w Kole l..ydowskiem 
Wieczorem rozpoczęły się obrady Koła 

Zydowskiego, celem zajęcia stanowiska na 
terenie Sejmu. W kole żydowskim należy 

Nowy Jork 23 października. 
O lotniku Ditemanie, który wczoraj 

na „Złotej łani" (Golden Hind) wystar­
tował do lotu przez Atlantyk do Londy­
n~ niema dotychczas żadnych wiadomo-

Jak donosi nowojorska stacja meteo­
rologiczna Diteman będzie miał przeważ 
nie korzystny wiatr tylny i pogodę sto­
sunkowo jasną. 

tykę opozycyjną, podczas, gdy posłowie ży. 
cl-Owscy z Małopolski z pos. dr. Reichem 
i Rozmarynem na czele są przeciwni poro­
zumieniu z innetni mniejszościami i SQ za 
porozumieniem z rządem. 

Kiedy nastąpi 
otwarcie Sejmu 

Dotąd jeszcze nie jest znany łennhl 
otwarcia sesji Sejmu. 

W sobotę na specjalnej audjencji będzie 
przyjęty przez p. Prezy:denta Mościckiego 
marsz. Sejmu Daszyński. Tematem rozmo­
wy będzie ustalenie ostatecznego terminu 
otwarcie Sejmu. 

W kuluarach krążyła dziś pogłoska, że 
Prezydjum Sejmu jest za zwołaniem Sej· 
mu na 31.X r. b„ poczem nastąpiłaby krół· 
ka, kilkudniowa przerwa. Faktem jest, że 
wniosek o votum nieufności dla Rządu 
będzie postawiony przez lewicę w pierwszej 
połowie listóJ)ada. 

Poseł Mańkowski 
złożył mandat 

Poseł N. P. R.-lewicy - Mańkowski, 
wybitny działacz Polskich Związków Zawo 
dowych złożył na ręce marszałka Daszyń­
skiego list z zawiadomieniem, że składa 
mandat i całkowicie wvcofuje sie z żvcia 
politycznego. 

19 list w Czechach 
Praga 23 październik& 

W najbliższą niedzielę dnia 27 b. m. 
przy wyborach do parlamentu w walce 
wyborowj weźmie udział 19 stronnictw 

KOMISARZ RZĄDOW 
w Zw. Kas Chorych okręgu Łódzkiego 

Funkcję komisarza będzie pełnił p„ Łopuszański 
WCZORAJ NA GODZIN~ 7 WIECZ. ZOST A· IP. MINISTER PRYSTOR ROZWIJZAŁ ZARZJD I NASTijPNIE P. DYR. DAGNA.N ODCZYTAŁ 

W ZWOŁANE ZWYKŁE POSIEDZENIE ZA- ZWIJZKU KAS CHORYCH OKRĘGU LóDZ· DRUGIE PISMO, DONOSZJCE ŻE P. MINISTER 
RZJ.DU ZTr'I.1.ZIW KAS CHORYCH OKRijGU KIEGO. PRYSTOR MIANOWAŁ KOMISARZEM RZJ· 
ŁóDZI(JEGO. 

PRZED OTWARCIEM POSIEDZENI.4 zu. 

PEŁNIE NIESPODZIEWANIE PRZYBYŁ ZE Cala wyspa zatopi·ona 
STOLICY DYREKTOR OKRĘGOWEGO URZ]j. 

Du uBEzn1xzEN w w ARSZAWIE - P. Wszyscy mi·eszkańcy zgin~Ii 
DAGNA.N I POPROSIWSZY O GŁOS ODCZYT AL ~ 

ZEBI'..ANYJU TRE$ć ZARZJDZENIA, WYDANE- Vera Cruz 23 października.1wszyscy mieszkańcy zginęli. 
GO PRZEZ MLNIS1'RA PRACY I OPIEK.I SPO- Nagłe podniesienię się poziomu WO· Gubernator prowincji Chiats gen. 
ŁECZNEJ - P. PUŁK. PRYSTORA. dy na meksykańskiej rzece Su.chiate, Enriquezł który odbył podróż wywia-

JAK WYNIKAŁO z ODCZYTANEGO PISMA spowcdowało zalanie leżą.cej na tej i·ze- dowczą nad zalanemi terenami oświad-
'Ji!f!F!!ii!!&~~-~!111!1!!!1~~~1!1!1!1.!!!~~!!I!!!!!!~!!!!!!!~~-~ ce wyspy. · czył, iż nie można było nigdzie odnaleźć 

20 domów mieszkalnych żostało prz~ śladu mieszkańców wyspy, którzy zape-Zamach 
aa prezydenta republiki Chille 

.tluenos Aires 23 października. 
Według doniesień z Saut Jago niezna­

.rry osobn~lc dokonał za1nachu na prezy­
denta republilu lbaneza, strzelając do 
nfogo z rewolweru. Zamach nie udał się, 
gd)ż prezydent po.został nietknięty. 
::lprawca zamachu został zatrzymany i 
osadzony w więzieniu. Jest nim 17-let­
ni anarchista Luiz Ramirez. Motywów 
zamad\u dobchaa!i! nie ustalono. (}!AT' 

wartki nurt zniesionych. Zdaje się, że wne utonęli. 
. 0~~-

23. robotników pod gruzami 
zawalonej betonowej powały 
Bytom 23 października. 

W nowowybudowanej pływalni runę­
ła jedna ściana, pociągając za sobą be-
tonową powałę. a 

Z poRl'ód 23 robotniltów " pod ~w 

wydobyto 14 rannych, w tern 4 ciężko. 
Pięciu robotników, zajętych przy budo-
wie, dotychczas nie zgłosiło się i zacho­
dzi obawa, że znajdują się oni pod g:ru­
~ domu. ,(P T~ 

DOWYM W ZWIJZKU KAS CHORYCH OKRJ:, 
GU ŁóDZKIEGO - P. /,OPUSZAŃSKIEGO, O­
BECNEGO KOMISARZA KASY CRORYCH M. 
ŁODZI, KTóRY Z DNIEM DZISIEJSZYM BE· 
DZIE PEŁNIŁ OBIE Ff,.'VKCJE 

* * * 
JAK NAS POINFORMOWANO WCZORAJ 

WIECZOREM, DECYZJA P. M~N. PR'l'STORA. 
ZAP A.DLA PO INSPEKCJI WOJ. LóDZK.IEGO 
I PO LUSTRACJI ZWIJ,ZKU KAS CHORYCH, 
ODBYTEJ, JAK DONOSIW ,,HASŁO" PRZED 
PARU DNIAMI. (p) 

P. min. Prystor 
na inspekcji woj. Lwowskiego 

Lwów 23 października. 
Minister pracy i opieki społecznej p. 

Prystor przybył dziś w wczesnych godzi­
nach rannych do Przemyśla, gdzie zwie 
dził kilka tamtejszych ochronek i zakła­
dów opieki społecznej, poczem wyjechał 
samochodem do Sambora, Drohobycza j 
Stanisławowa. 

Jutro p. minister Prystor przybędzie 
do Lwowa, zaś wieczorem uda się w po­
wrot.D4 droit d.o Warazawr •. (PAT}. 



Str. 1! -~HASŁO" z dnia 24 października. 1929 

PO DYMISJI RZĄDU FRANCUS JEGO 
Tardieu, Boncour lub Briand na czele nowego gabinetu 

Paryż 23 października. 
Zupełnie niespodziewana dymisja ga­

binetu Brianda wywołała w kołach par­
lamentarnych przygnębiające wrażenie i 
iamieszanie. 

W kuluarach parlamentarnych do 
późnej nocy panował ożywiony ruch. 
Snuto mniej lub więcej trafne domysły 
na przyszłość, wszyscy godzili się jednak 
z tern, że w obecnej sytuacji przesilenie 
rządowe potrwa długo. Wymieniano kil­
lca możliwości utworzenia nowego rządu. 

Najwięcej szans trwałości miałby, 
zdaniem polityków, gabinet, oparty o 
większość stworzoną. przeZ Poincarego 
podczas tworzenia przez niego drugiego 
gabinetu. W tym wypadku na czele ga­
binetu stanąłby Andre Tardieu. 

Drugą możliwość stanowiłby gabinet 
socjalistyczny z Pawłem Boncourem na 
czele, popierany przez radykalnych socja 
listów i mniejsze grupy lewicowe. 

Nie jest również wykluczone, że 
Briand mimo swego wczorajszego o-
świadczenia: „zamierzam sobie nieco od 
począć i myślę, że mi nikt nie przeszko­
dzi" - podejmie się utworzenia swego 
13-go gabinetu, tern bardziej, że nie­
które stronnictwa, które głosowały 
wczoraj przeciw niemu, twierdzą, że 
wynik głosowania nie stanowi votum 
nieufności dla rządu. 

Rozgoryczone niespodzianą dymisją 
rządu koła polityczne zarzucają Briando 
wi, że sam stał się grabarzem własnego 
gabinetu. Koła te twierdzą, że gdyby 
na trybunie stanął Briand złotousty, nie 
ioszłoby do obalenia rządu. 

Położenie obecnie streszcza się w py­
taniu, czy Francja otrzyma gabinet Po­
incarego z min. Tardieu na czele, czy 
socjalistyczny z Paur Boncourem, lub 
też 13-ty gabinet Brianda. W każdym 
raz.ie zdaje się być pewnem, że Briand 
u.trzyma tekę spraw zagranicznych. 

Paryż 23 października. 
„Matin" donosi, że Briand zapropo­

:wał wczoraj prezydentowi Doumergue'o­
~ by misję utworzenia nowego gabine­
tu powierzył przewódcy radykalnych so­
cjalistów, Daladier'owi. 

Dziennik donosi dalej, że w kulua­
rach parlamentarnych wymieniano rów­
nież jako następcę Brianda, byłego komi­
earza Maroka - Steega z Herriotem ja­
ko ministrem spraw zagranicznych i 
Daladier'em jako ministrem wojny. 

1111111111111111111111 
1)o akt Nr. 1397-1929 r, 

Komornik SlłdU Grodzkiego w Lodzi, VIII rewiru 
8AN .TABCzyK, zam. yr Lodzi, przy ul. Południowej 
JO. na zasadzie art. 1030 Ust. Po.et. Cyw. 
ocłasza, ~ w dniu 30 paMzlernika 1929 r. od godz. 
10-eJ rano w Lodzi, przy ul. Nowomiejskiej 81 
ellbedzie się sprzedaż przez licytację ruchomości, 

uleŻfłcych do Flszla Kona 1 Zeliga Adlera i 1!kłada­
.t.e7ch się z 33-ch tuzinów nici do szycia firm. Aker­
mana, nici do szycia fabr. Tow. Lódzk. 10 tuzinów nici 
arm. Renoma i Rekord 70 tuz. i nici blok 60 tuz. 
l>l!Zacowanych na sume zł. 535. 
LócU, 4nia. 111 pa.~dziernlka. 1929 r. 

Komornik JA!lf JADCZYK. 

~ akt Nr. 641-1929 r. 
OGLOS:lłEl!fIEo 

Komornik Sądu Grodzkiego w Lodzi, VIII rewiru 
IAN JABCZYK, zam. w Lodzi, przy ul. Południowej 
a, na zasadzie art. 1030· Ust. Post. Cyw. 
Qlłasza. :!:e w dniu 5 listopada 1929 r. od godz. 
J.O.ej rano w Lodzi, przy ul. Nowomiejskiej 17 
odbędzie sie sprzeda:!: przez licytację ruchomości, 

należących do Hersza-Lejba Bergera i składających 

alt z mebli domowych oszacowanych na sume zł. 415. 
Lódt, 4n1a 21 października is211 r. 

Komornik JAl!f JABCZTK. 

Do akt Nr. 1858-1929 r. 
OGLOSZEJIIJr. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Lodzi, VIII rewiru 
IAN .TABCZYK, zam. w Lodzi, przy ul. Południowej 
a, na zasadzie art: 1030 Ust. Post. Cyw. 
GCł811Z9., że w dniu 14 listopada 1929 r. od godz. 
10-ej rano w Lodzi, przy ul. Północnej 8 
odbędzie się sprzedaż przez licytację ruchomości, 

naletących do firmy „Frenkel i Herszenberg" i skła­
dajocych się z 5-clu sztuk podszewki satynowej czar­
nej, 7 sztuk podszewki klot czarnej i urządzenia skle­
powego oszacowanych na sume zł. 919. 
lli6c1i, 4Dla 22 października. 1929 r. 

Komornik JAl!f JABCZTK. 

111111111111111111111, 

CYlł 
STANIEWSKICH Al. KościuszH:i 73. 

Ostatnie 4 dni programu. 
Dziś i codziennie o godz. 8,30 wiecz. 

Uwava: W sobotę i niedzielę po 2 prztd­
stawienia. 

PARYŻ, 23.X. Frakcja deputowanych I zaczekać na dalszy rozwój kryzysu. (PAT) 
socjalistów zastanawiała się dzisiaj rano PARYŻ, 23.X. Paul Boncoure miał 
nad sytuacją polityczną. wyrazić gotowość przyjęcia ewentualnej 

W rezultacie obrad uważali zebrani za propozycji utworzenia nowego rządu i wy­
niewłaściwe powzięcie pospiesznej decyzji powiedział si~ za udziałem stronnictwa 
w sprawie ewentualnego udziału stronni- w rządzie. (PAT) 
ctwa w rządzie, uważając, że lepiej jest 

Konsternacja w Londynie 
po upadka gabinetu Brianda 

Londyn 23 października. 
Dymisja gabinetu Brianda wywołała 

w Londynie poważną konsternację. Cała 
prasa angielska - bez żadnego wyjąt­
ku - stoi po stronie Brianda i w sło­
wach najwyższego uznania dla niego wy­
raża swój żal z powodu jego dymisji. 

becnie przez rząd angielski posunięcia 
w zakresie polityki zagranicznej, jak np. 
sprawa kontynuowania konferencji w 
Hadze, oraz przyszłej konferencji mor­
skiej w Londynie. 

PARYż, 23.X. Prezydent Doumergue 
rozpoczął dzisiaj rozmowy, mające na ce­
lu stworzenie nowego rządu, przyjmując 
kolejno przewodniczących: senatu i izbJ1 
deputowanvch. (PAT) 

Kto głosował 
przeciwko Briandowi 

Paryż 23 października. 
W uzupełnieniu szczegółów wczoraj­

szego głosowania w parlamencie, prasa 
podaje, że przeciw rządowi głosowało 11 
komunistów, 101 socjalistów, 14 repu­
blikanów svoł~cznych, 7 niezależnych, 
17 z grupy lewicowych radykałów spo­
łecznych, 15 członków unji <republikań­
skiej z Marinem, 6 deputowanych demo­
kratów społecz., 13 niezależ. socjalist. j 
107 radykałów społecznych, 31 deputo-. 
wanych wstrzymało się od głosowania. Ogólnie za sprawcę kryzysu uważa­

ją w Londynie Cailleaux, twierdząc, że 
Montigny działał jedynie jako wykonaw­
ca dyrektyw Cailleaux. 

W kołach politycznych Londynu panu 
je z powodu dymisji Brianda duże przy­
gnębienie, koła polityczne zdają sobie bo 
wiem sprawę z tego, że kryzys obecny 
może się okazać długotrwałym i skompli­
kowanym, co utrudni zapoczątkowane o-

W obecnej chwili Londyn z najwięk­
szem napięciem oczekuje wyników roz­
poczynającego się jutro kongresu rady­
kałów i socjalistów. Liczą się z tern, że 
na kongresie ustalone będą dalsze losy 
rządu francuskiego. Zmiany na stanowiskach 

W każdym razie jasnem jest, źe e- wicewojewodów 
wentualny powrót Brianda na stanowi-
sko ministra spraw zagranicznych przy- Na ~~nru;i z najbliższych posiedz~ń 
jęty będzie z wyrazem ulgi i prawd.z.i- rad.Y mm1strow :ozpa~rywany będzie 
wem zadowoleniem kół uolitvcznych wru~ek o . przemesi1eme dotrchczasowe-
Londynu. (PAT) go wicewoJewod.Y warszawskiego, p. Ło-

patto, w stan meczynny. Mianowany ma 

Katastrof a kolejowa 
10 osób zabitych, 20 rannych 

MOSKWA, 23.X. Pod stacją Briańsk I wskutek zderzenia się uległ wykolejeniu i 
odłączyło się od pociągu towarowego, ja- został częściowo rozbity. Jeden z wago­
dącego z szybkością 40 kilometrów na go- nów pociągu osobowego uległ kompletne­
dzinę, kilka wagonów, załadowanych towa- mu zdruzgotaniu. Liczba zabitych docho­
rami. Pędzące z szaloną szybkością wago- dzi do 10, ciężko rannych jest 20. Szkody 
ny minęły zwrotnicę i najechały na pociąg materjalne są bardzo znaczne. 
osobowy. Parowóz pociągu osobowego I 

---c:>---
Do walki z bolszewikami 
organizuje się cała emigracja rosyjska 

. Moskwa 23 października. bilizacji cał.1 emigrację rosyjską, zamie-
. Według otrzymanych tu wiadomości szkałą w Mandżurji. (PAT), 

z Charbinu, rozlepiona tam została ode- Dzisiejsza prasa donosi o nowym 
zwa centralnego komitetu rosyjskiego sukcesie militarnym czerwonej armJ1 
do walki z Z. S. R. R., a nawołująca do na froncie chińskim. Tym razem zostały 
wypowiedzenia wojny Sowietom. Jedno· rozbite 3 większe oddziały białogwardzi­
cześnie przedstawiciel generała Horwata stów, zamierzające jakoby wtargnąć na 
opublikował depeszę, wzrwającą do mo- terytorjum sowieckie .. (PAT), 

-0---

Kompletne fiasko 
akcji szowinistów niemieckich przeciwko 

planowi Younga 
Berlin 23 październik.a. 

Prasa demokratyczna ogłasza dzisiaj 
obsizerne zestawienia cyfrowe wyników 
głosowania na listy referendum ludowe­
go przeciwko planowi Younga. 

Według tych zestawień w ci·ągu pier-
wszego tygodnia głosowało w Berlinie 
ogółem 121,150 osób. 

Dzienniki za~naczają, że cyfra ta sta­
nowi tylko 24 procent ogólnej liczby wy-

borców Berlina z łona stronnictw prawi­
cowych i podkreślają, że poprzedni ple­
biscyt z roku 1927, przeciwko wywłasz­
czeniom byłych domów panujących, u­
zyskał w Berlinie w tym samym okresie 
czasu 633, 121 głosujących. 

Cyfry ilustrujące udział w głosowa­
niu olą-ęgów wiejskich napływają w dal­
szym ciągu bardzo skapo. (PAT) 

być na jego miejsce wicewojewoda po­
znański, p. Gronsiewicz. Stanowisko wi­
cewojewody poznańskiego objąć ma do· 
tychczasowy starosta nowosądecki, dr. 
TYDrowicz. 

W obawie nowych rozruchów 
JEROZOLIMA, 23.X. W związku z przy­

padającą w dniu 2 listopada rocznicą de­
klaracji Balfoura władze angielskie wy­
rażają obawę, że może dojść do nowych 
krwawych rozruchów. W dalszym ciągu 
zyskuje na sile bojkot towarów żydowskich 
i angielskich. Wszelkie próby wysokiego,1 

komisarza brytyjskiego celem opanowania 
sytuacji spełzły na niczem. -

Wobec takiego stanu rzeczy wątpliwell, 
iest porozumienie pomiędzy sjonistami a 
arabami. ,(ATU). · · 

Smlerc 
wybitnego dziennikarza 

Londyn 23 października. 
,. Wczoraj zmarł w Londynie, w wieku 

lat 77, jeden z najwybitniejszych dzien· 
nikarzy angielskich z' okresu przedwo~ 
jennezo - sir Chiron. (PAT) 

' Zanik wpływow 
komunistycznych 

RYGA, 23.X. Prasa sowiecka ogłas!a 
wyniki akcji werbunkowej do partji komu­
nistycznej Z. S. S. R. Podczas, gdy w I 
kwartale b. r. zapisało się do partji 95 tys. 
nowych członków, w II kwartale liczba ta 
spadła do 50 tys„ a w III zaś do 35 tys. 
Napływ nowych członków do partji zmniej­
szył się szczególnie w większych ośrod­
kach robotniczych, gdzie na I tys. robotni· 
ków 129 należy do partji. (A TU) 
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Jesie Karolewskim li L KUTNA 
71-letni staruszek targnął się na życie 

Wczoraj popołudniu znaleziono w Je-1 ustalono, że jest to 71-letni Reinhold Rup­
sie karniewskim zwłoki staruszka, powie- recht zamieszkały przy ulicy Wiznera 24. 
szone w ten sposób, że całe ciało leżało na Jak wynika z posiadanej legitymacji 
ziemi, jedynie głowa uniesiona była nad po- funduszu bezrobocia Ruprecht był od pew­
wierzchnią w odległości 3--4 centymetrów. nego czasu bez pracy. 

Przybyły na miejsce lekarz pogotowia VI komisarjat policji wszczął energicz-
stwierdził zgon przez powieszenie. ne dochodzenie celem ustalenia przyczyny 

Z posiadanych przy wisielcu papierów samobójstwa. 

Skandal sowiecki w Berlinie 
Liczne aresztowania wśród dygnitarzy bolszewickich 
BERLIN, 23.X. Z Moskwy donoszą, że I 

agenci O. P. U. wykryli nowe bardzo szero­
ko rozgałęzione sprzysiężenie. 

Szczegóły śledztwa trzymane są w naj­
ściślejszej tajemnicy, ponieważ dotychczas 
nie zdołano jeszcze ujać wszystkich sni ·~ 

kowcówe 

: 

Przeprowadzono liczne aresztowania. 
Na podstawie dokumentów znalezio­

nych u rozmaitych członków organizacji 
stwierdzono, że utrzymywali oni ścisłe sto­
sunki z pewnym niemieckim związkiem, 

JdpJ·owanym przez niejakiego Kurscha. 

ltJ4JW#&4h@iliWW·d·1'' 
Dziś i dni następnych 

Wielkie arcydzieło zjednoczonych wy­
twórni FIRST NATIONAL -

-WARNER BROS 
Perła Kinematografji dzisiejszej doby 

· „Miłość Księcia 
Sergjusza" 
Dramat wielkich uczuć w ogniu i po­
żodze rewolucji. ·Realizacji słynnego 

FRANKA LLOYDA 
W rolach głównych 

międzynarodowe gwiazdy ekranów 
Billie Dove. Lucy Doraine, 

Antonio !doreno, Mik. Susanin 
Billie Dove w tym filmie stworzyła 
kreację naprawdę wielką. Jej Księżna 
Heleną jest w calem tego słowa zna­
czeniu kobietą cierpiącą, namiętną, 

ko::hającą 

Ponadto: Przygody Lopka i Kro- I 
pka w wykonaniu Kaz. Krukowskieg o 

~~~[§)~~~~~~~~~~~~ 
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Łódź, 24 października. 

Na 11ami0tnej konferencji w Hadze, 
pockzas k Jrej roztrząsano szczegółowo 

p1::m Yc;:.mga, zatriumfował ostatecznie 
spryt a~, plomatyczny angielskiego kancle­
rza Snowdena. 

Reprezentanci pozostałych państw zmu 
szeni zostali pod grożbą zerwania roko­
wań przez przedstawiciela Wielkiej Bry­
tanji do cofttięcia swych maksymalnych 
żądań. Uczynili to niechętnie, przewidu­
jąc zgóry, że kompromisowe ich stanowi­
sko ściągnie na nich nietajone niezadowo­
lenie narodów, których trybunami być 

mieli w Hadze. 
I rzeczywiście: jeden tylko Snowden 

witany był w swej ojczyźnie jako trium­
fator. Natomiast ani Niemcy ani Francja 
nie przyjęły planu Younga z entuzjazmem. 
:Wręcz przeciwnie. świeżo stoimy pod wra 
żeniem wielkiego plebiscytu, urządzone­

go przez nacjonalistów niemieckich pod 
wodzą Hugenberga w sprawie ratyfikowa­
nia planu Younga, ostatnio zaś kwestja 
zatwierdzenie układu haskiego ąpowodo­
wata nagły wstrząs w życiu parlamentar­
nem Francji, zakończony ustąpieniem ga­
binetu Arystydesa Brianda, kierującego 

oo trzech miesięcy, od czasu choroby Poio­
carego, nawą państwową Francji. 

Upadek wielkiego francuskiego polity­
tra i zręcznego dyplomaty spowodowany 
został pozornie przez przypadek. Rady­
kali złożyli wniosek, domagający się usta­
lenia terminu debaty nad polityką zagra­
niczną i żądający od premjera natych­
miastowych wyjaśnień. Briand sprzeciwił 
się temu, stawiając równocześnie kwest­
ję zaufania. W glosowaniu wniosek rady­
kałów uchwalony rostał 288 głosami prze­
ciw 277. Tak więc • tych przypadkowych 
11 głosów zmusiło francuskiego premjera 
"do zgłoszenia dymisji. 

Ale sama tylko iiość głosów jest przy­
~a. Sam upadek - może tylko 
chwilowy - Brłanda posiada głębsze u­
zasadnienie. Przyczyny tego szukać nam 
należy w ogólnem niezadowoleniu, z ja­
kiem Francja przyjęła układ Haski. Dzień 

22 września był w parlamencie francuskim 
echem dnia 30 sierpnia - dnia ukończe­
nia konferencji w Hadze. 

Przedewszystkiem jeden punkt układu 

BpOWodował wielką niechęć i niezadowole­
nie społeczeństwa francuskiego, a miaoo­
Wicie ten1 który mówi o ewakuacji Nad­
"CeOji. 

Cały pas okupacyjny podzielono na trzy 
strefy. Pierwsza z nich ewakuowana zo­
stała jUŻ dawniej przez wojska angielsko -
francusko· - belgijskie. Ewakuacja drugiej 
strefy (Koblencji) odbywa się obecnie. 
Co do definitywnego opuszczenia pasa 
trzeciego Nadrenji (Moguncji) istnieje roz­
bieżność zapatrywań. Układ haski prze­
widuje, że Moguncja opróżniona zostanie 
po ratyfikacji planu Younga przez parla­
menty niemiecki i francuski i od momen­
tu, w którym plan ten zacznie wchodzić 
w życie, a Stresemann określił nawet do­
kładnie termin: najpóźniej do końca czerw 
ca roku 1930. 

Opinja francuska przyjęła ten punkt 
A<tadu haskiego do wiadomości z wielkim 
niepokojem. Przedewszystkiem opowłe­

t;fzieli się przeciwko niemu radykali, któ­
rzy przy wielkim ogniu miłości ojczyzny 
chcieliby upiec swoją własną partyjną pie­
czeń. 

Stronnictwo to za słabe jest by po­
chwycić władzę w swoje ręce, oddawna 
czekało już na dogodny moment, by przez 
szczęśliwą dla siebie koalicję ugrupowań 
'1arlamentarnych naoowo zdobyć dawne 
swe znaczenie. 

Dzień ten przyszedł wczoraj. 

,HASŁO" z dnia 24 października 1929 Str. 5 
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ROZY SKIEJ 
Po dłuższej przerwie rozpoczęto jesien­

ną sesję parlamentu francuskiego. Rozpo­
częto pod złą ~różbą. W ręce przewodni­
c..zącego znalazło się 15 interpelacyj tycz~­
cych polityki zagraniczne.i, głównie zaś 

sprawy ewakuacji Nadrenji. Ona też z 
m1e1sca wywołała w parlamencie żywą i 
namiętną dyskusję, która zobrazowała 

wszystkie niepewności i niezadowolenia 
Francji co do układu Haskiego. 

Wykorzystali moment ten radykali, by, 
znalazłszy sprzymierzeńców wśród wszyst 
kich stronnictw, stworzyć większość prze­
ciwną rządowi i zmusić go tem samem do 
ustąpienia. 

Czy zwycięstwo radykałów będzie hwa­
łe, czy też tylko chwilowe, o tem przeko­
na nas najbliższa przyszłość. Pewnem jest 
tylko jedno: że kwestja ratyfikacji układu 
haskiego przez parlament francuski stanie 

się źródłem wielkich tarć i targów, kłó· 
rych echo wybiegnie daleko poza ramy ży„ 
cia politycznego Francji. 

PokazuJe się, że i kwiat pokoju ma swo­
Je kolce: Ciernie róży haskiej pokłuły do· 
tkliwie palce jednego ze swych ogrodni· 
ków - Arystydesa Brianda. Lecz nie bę· 
ctzie on osamotniony w swojem cierpieniu~.~ 

M. J„ 

Zmierzch propagandy komunistycznej 
Czerwona Moskwa ma nielada kłopoty 

Władcy Moskwy mają obecnie cały szereg klo-1 sowieckie w Paryżu rozlazło się niemal zupełnie. 
potów, tak u siebie w domu w centrali, jak i po Wszyscy są niepewni, wszyscy są podejrzani, na­
filjach rozrzuconych po calym świecie. Z kłopo- wet wysłani z Moskwy czyściciele z p. Rojzema· 
tów wewnętrznych wystarczy wymienić akcję prze- nem na czele ści1,1gnęli na siebie potępienie Cen­
ciw prawemu skrzydłu partji komunistycznej, po trali z powodu swej niezręczności, czy też niedosta 
złamaniu lewego, który idzie obecnie do Canos- tecznej gorliwości. 

sy. Najbardziej widoczne w obecnym momen- Najgorzej jednak przedstawia się stan filji ko· 
cie są kłopoty z filjami. munistyc~nych po świecie, a kierowanych przez 

Na pograniczu między trudnościami zewnętrz- Moskwę na zasadach żelaznego despotyzmu, któ­
nemi i wewnętrznemi stoi jedyny w swoim rodza· ry nie pyta o zdanie, nie daje argumentów i żą­

ju w historji dyplomacji skandal z radcą parys- da ślepego posłuchu i podporządkowania sir. Sy­
kiej ambasady sowieckiej Biesiedowskim, który, stem ten, możliwy do przeprowadzenia w Rosji, 
tak to można powied:deć przeszedł na stronę prze co rqz gorzej /wlkcjonuje na Zachodzie, a prze· 
ciwnika i prowadzi obecnie walkę publiczną 'il jawia się to w tern, że jednostki i grupy najinte· 
państwem, które dot!!d reprezentował. Poselstwo ligentniejsze i najbardziej ideowe opuszczają sze 

Czechosłowacja w ogniu wałki wyborczej 
W dniu 27 października odbędą się wybory 

do parlamentu 
Czechosłowacja znajduje się w przededniu 

wyborów do parlamentu. Jakkolwiek jest to 
już ostatni tydzień przed wyborami (głosowa­
nie odbędzie się 27 października) i walką wy­
borczą interesuje się b. żywo cała ludność, 
zewnętrzne oznaki kampanji wyborczej są ma­
ło widoczne. Cudzoziemiec, nie znający dokład­
nie stosunków miejscowych, mógłby nawet 
nie zauważyć, że kraj przeżywa burzliwy u­
kres podniecenia przedwyborczego. 

Osobliwością Czechosłowacji jest bowiem, 
że kampanja przedwyborcza odbywa się nie­
mal wyłącznie za pośrednictwem prasy oraz 
na zebraniach w lokalach zamkniętych. Wie­
ców pod golem niebem, ani agitacji za pośre­
dnictwem plakatów ulicznych w Czechosłowacji 
się nie praktykuje. Samorządy .gminne i miej­
skie już przed laty zabroniły zalepiania mu­
rów i płotów, mając na uwadze wygląd este­
tyczny miast i osiedli. Stronnictwa nie odczu­
wają t.ego zakazu zbyt dotkliwie, albowiem 
uświadomienie polityczne oraz rozpowszech-

nienie prasy w Czechosłowacji stoi tak wyso­
ko, że prymitywny sposób obwieszania hasła­
mi i odezwami ulic miasta staje się prawiP. 
zbyteczny. 

Wybory w Czechosłowacji odbywają się po­
dobnie jak i w Polsce, na zasadzie proporcjo­
nalności. System proporcjonalny dal się we 
znaki Czechom, jest b. ostro krytykowany i 
stał się w obecnej kampanji przedmiotem o­
żywionej walki i polemik. 

W Pradze powstała nawet specjalna „Li­
ga przeciw wyborom propotcjonalnym". Pod 
hasłem walki z zasadą proporcjonalności wy­
stępują rozmaici narodowi socjaliści i narodo­
wi demokraci. 

W związku z kampanją przedwyborczą pra 
sa czechosłowacka poświęca wzmożoną uwagę 
zagadnieniom gospodarczym i politycznym. 
Ton artykułów polemicznych staje się coraz 
ostrzejszy, walka o zapewnienie sobie wpły­
wów na rozwój życia państwowego dochodzi 
do zenitu.. 

Choroba Cziczerina 

regi komunistyczne dobrowolnie lub pod przy. 
musem. Partje korr.uniHyczne w Europie pełne !'I,! 

obecnie wewnętrznych konfliktów i rozłamów. A 
ostać się w nich tylko mogą duchowi feldfeble 
i niedbający o swoją godność karjerowicze. 
W Anglji komunizm wogóle jest bardzo ~by. 
We Francji silna do niedawna partja komunisty· 
czna jest terenem bardzo radykalnej „czystki", 
która doprowadziła do kompletnego . niemal zmie­
njenia składu redakcji paryskiej "Humanitć", een• 
tralnego organu komunistycznego, na którego cze• 
le stanął obecnie tajemniczy i ~ody ' pan, o dźwil' 
c;i;nem nazwisku Florimond Bonte, . były kleryk, 
którego mu.si. słuchać sam stary Marceli Cachi& 
posłuszny i giętki, pozorny wódz komunizmu 
francuskiego. 

Zdanył się przytem fakt, który w prasie frao. 
cuskiej wywołał wielkie oburzenie. Oto jeden ~· 

dotychczasowych kierowników „Humanite", brł~ 

poseł Vaillant-Couturier, fanatyk, który <Ila il\\~ 

go talentu i charakteru cieszył się poważaniem 'i 
po za obrębem swego obozu, ., został usunięt,' 

przez centralę komunistyczną z zajmowanego stµ, 
nowiska, właśnie w chwili, gdy w następstwie ·su 
rowych represyj antykomuniŚtyczn'ych, przeprowa­
dzanych przez energicznego francuskiego minis.tra 
spraw wewnętrznych, p. Andrzeja Tardieu, o!l.i'a 
duje karę' dłuższego więzienia. · 

W Niemczech rozłam dokonał się już; dawno, 
najwybiLniejsi dawni posłowie i publicy&ci, p0d.Q. 

bnie jak we Francji, opuścili partję, która obe911,i~ 

ma udyscyplinowanych członków, Jecz ani jedl\~ 
go wybitniejszego przywódcy. Trockiści niemiece) 
przytem są bardziej zawzięci· od swego mistrza i 
nie chcą myśleć o ponownem nawiązaniu stosu11, 
ków z dawpymi towarzyszami partyjnymi. 

Te same objawy rozkładu możemy zaob!lerw1,> 
wać i w państwach Europy "środkowej ·i północ. 

nej, W Czechosłowacji. dol•onllł się rozłam, • k.t~ 
ry partję dotkliwie osłabił. Partja komunistyczna 
czeskosłowacka chce gruntownie zreorganizować 

swoje kluby poselskie, cz:ego dowodem jest, ż~ lu 

listach kandydackich utrzymało się zaledwie cztei 
nastu byłych posłów, a i z tych większość n• 

„Izwiestja" ogłaszają wiadomość, do- perer, Foerster i inni, którzy badali Czi- miejscach, które nie dają szans pr~ejbcia i am 
tycząc Sta d · C · · D · czer1·11a z kon' cem wi·ześni·a, doszli' do jeden z dotychczasowych dwudziestu senatorów a nu z row~ z1czerma. z1en-
nik zaznacza, że według orzeczenia leka- jednomyślnego wniosku, że poprawa w komunisfycznych. Secesjoniści ze swej ~trony wy· 

C · k sta,pili J0 UŻ do walki :.V szere·gu wyborów gmin rzy ziczerin zapadł na diabetis w roku stanie jego zdrowia nie JCSt jeszcze ta 
1925, poczem przez trzy lata cierpiał na znaczna, jakby należało się spodziewać nych. Partja oficjalna jednak, wysuwająca obec 
szereg chorób infekcyjnych; w zimie ro- wobec dłuższej kuracji, zwłaszcza, że nie samych niemal robotników i chłopów, górn· 
ku 1928 nabawił się polinenrytu, który chory prowadził ją w \Viesbadenic w jak- je nad nimi obfitości!ł funduszów nadbyłanych ' 

zmusił go do wyjazdu na dłuższą kura- najlepszych warunkach. Należy się jed- Moskwy. 
We wszystkich państwach skandynawskich prz) 

cję do Niemiec, gdzie przebywał w Ber- nak spodziewać, że w związku z dalszą 
szło również do rozłamów w łonie tamtejozych linie pod obserwacją jednego z profesa- poprawą będzie można po pewnym czasie 

C partyj komunistycznych. W Szwecji stanął na cze-
rów, a następnie w Wiesbadenie pod ob- poruszyć sprawą powrotu ziczerina do le secesji pos.eł Kilbom, naczelny redaktor główne-
_s_e_~_a_c_ją_d_r_._J_e_r_o_n_n_e_._P_r_o_fu_s_o_r_o_w_i_e_K_I_e_m_-~M_o_s_k_w~y~·--------------- P~~ ~~~ty~~~-h~~a ru~ 

KINO- PALACll"" TEATR,, 

Dziś i dni następnych 
Tydzień Śmiechu 

KROL HUMORU 

GEORGE 
SIDNEY 

niezapomniany z filmu „Nasi zagranicą" 
W areypikantnej tryskającej niebywałą 

werwll i humorem komedji p. t. 

COHN i KELLY 
w HAREMIE 

Huragany śmiechu 
Bomby śmiechu do łez 

Muzyka M. LIDAUERA 
Na pierwszy seans codz. od godz. 4.30-6 po 
poł., w soboty i niedziele od 2-3 wszystkie 

miejsca po 50 gr. i 1 zł. 

111111111.11•••••• 
TEATR SWIETLNY 

,,CASINO" 
i••t••~••D••••••P!••MH&• 

Dziś i dni nash;pnych 

„Ulica Grzechu" 
w roli głównej niezrównany 

EMIL 
JAN NIN GS 
Nad program aktualności filmowe 

UW AGA: Dyrekcja na żądanie 
P. T. Publiczności rezerwuje 

miejsca na balkonie 
(miejsca numerowane) 

Specjalna ilustracja muzyczna 
L.KANTORA 

Początek: seansów o g. 12 w południe 
Ceny wszystkich miejsc na l seans 

po 1 zł. 

ri·ll 

dzy powaśnionemi gi·upami przyszło do walk i 
bjtew. Położyła im dopiero kres policja, która 
wydala wyrok salomonowy: pismo pozostało 

przy jednej grupie, lokal partyjny natomiast przy 
drugiej. 

Wszystkie te objawy atwierdzajt, ie .bliża lit 
szybko zmier%ch propagllll.dy komuni.styczn.ej IO 

Europie, której błędem kardynalnym było dąż& 

nie do bezwzględnej iupremacji ni~zego pod kał 
dym względem środowiska rosyjskiego. 

polowe, leża­
ki, krzesełka 
dziecinne -

firmy 

,,OĄEGA'' 
z wieloletnią _g:warancłir 

FABRYKA: 

~ódź, Juljusz~ 4 
Ządać we 'wszystkich składach 

mebli 
HURT DETAL 
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RACJONALIZACJA ND 
Op.inja p. Józef a Jakubowskiego dyr. Naczelnej Rady Zrzeszeń Kupiectwa Polskiego 

Jest rzeczą ogólnie znaną i powszech­
nie stwierdzoną, że nasz aparat towaro­
wy funkcjonuje mało sprawnie a przed­
siębiorstwa kupieckie dalekie S<! naogół 
Qd wzorów nowoczesnej, racjonalnej or­
ganizacji. 

Trudno oczywiście na tern miejscu po­
.lawać szczegółową analizę przyczyn te­
~o stanu rzeczy, choć właśnie od tej pra­
cy należy zacząć propagandową akcję 
w zakresie racjonalizacji polskiego han­
ilu. 

Faktyczna nierentowność warsztatów 
pracy handlu w Polsce, ogromny rozwój 
wszelkich form i rodzajów niedozwolo­
nej i nielojalnej konkurencji wytwarzają 
niezmiernie trudne warunki egzystencji 
solidnego kupiectwa i powodują najwięk­

symalnie osiągalnej ceny sprzedażnej. 
I dziś o rentowności przedsiębiorstw sta· 
nowić musi obrót, oparty oczywiście na 
racjonalnej kalkulacji wykluczającej 
niezdrowe ryzyko lub złą wolę. 

Takie powinny być właściwe cele ra­
cjonalizacji handlu. 

żeby wszakże praca w zakresie mo­
dernizowania warsztatów kupieckich i us­
prawniania całego aparatu wymiany mo­
gła pociągnąć całość naszego kupiectwa, 

żeby mogła stać się potrzebą i udziałem 
najszerszych jego kół, musi być przełama­
ny stan apatji, zniechęcenia i rozgorycze­
nia, panujący dziś tak powszechnie w 
handlu a wynikający stąd, iż coraz pow­
szechniejszą staje się w kołach kupiec­
kich świadomość bezskuteczności dalszej 
walki z trudnościami i przeszkodami, pię­
trzącemi się na każdym kroku pracy kup­
ca w Polsce, a stanowczo niedocenia­
nen:i przez nasze czynniki miarodajne. 

Ten stan upadku ducha uległby nie· 
zawodnie daleko idącemu odprężeniu, 
gdyby Rząd zdecydował się chociaż na 
jeden akt natury ogólnej z dziedziny po­
datkowej, uwzględniający postulaty 
handlu. 

Tego jednego aktu, tego pierwszego 
kroku ze strony Rządu oczekuje dzisiaj 
cała społeczność kupiecka. 

---01---
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Postulaty drobnego kupiectwa 
· w · sprawach podatkowych i kredytowych 

szą - obok braku kapitałów obrotowych Minister Skarbu p. Matuszewski przy- wego opodatkowania drobnych przedsię- skarbowe przepisów art. 64 ustawy ~ 
- klęskę naszego handlu - brak ludzi i jął delegację Centrali drobnych kupców biorstw podatkiem od obrotu w formie podatku dochodowym, w ten sposób, aby 
ucieczkę od zawodu kupieckiego jednostek i handlarzy w Warszawie, która złożyła p. przewidzianej w obecnie obowiązującej u- zewnętrzne oznaki przy wymiarze podat-
silniejszych i poważniejszych. ministrowi postulaty drobnego kupiectwa. stawie; ku, stanowiły kryterjum, tylko w razie 

Cóż dziwnego, że w tych warunkach Są one następujące: 4) wprowadzenie pełnej jawności po- braku wskazania źródła dochodu jak 
pracy, niewykraczającej poza codzienną W sprawie podatku przemysłowego. stępowania wymiarowego i odwoławczego; również ścisłego przestrzegania art. 27-go, 
walkę o byt, w atmosferze utrwalającego 1) Wprowadzenie jednolitej stawki o- 5) prowadzenie lustracji przedsię- to znaczy, aby nie zostały ustanowione 
się zniechęcenia i depresji, hasła moder- brotu 1 %, z wyjątkiem artykułów pier- biorstw w obecności płatników. żadne granice wieku dla członków ro-
nizacji i racjonalizacji handlu nie wywo- wszej potrzeby, przy sprzedaży których 6) powiększenie kompletów orzekają- dziny, będących na utrzymaniu płatniki' 
ływały dotąd w szeregach polskiego ku- ma być zastosowana stawka pół procen- cych Komisyj Odwoławczych, celem przyś- Obniżenie kar za zwłokę i koszta 
piectwa żywszego oddźwięku! towa; pieszenia rozpatrzenia odwołań; egzekucyjne. 

Niemniej jednak stwierdzić należy, że 2) wprowadzenie 8 kategoryj świa- 7) stosowanie art. 94-go ustawy o Obniżenie kosztów egzekucyjnych do 
stopniowo lecz wyraźnie dojrzewa w naj- dectw przemysłowych dla handlu zamiast podatku przemysłowym, zgodnie z in- 3%, kar za zwłokę do 1 % miesięcznie, w 
szerszych sferach kupieckich świadomość obecnych 4 kat., przyczem kategorja upra- tencją ustawodawcy, gdyby uiszczenie po- razie udzielenia raty: - pół proc. mie· 
konieczności podjęcia za wszelką cenę wiająca drobną sprzedaż wszelkiego ro- datku mogło narazić egzystencję gospo- sięcznle. · 
własnemi siłami szerszej, planowej dzaju towarów z pomieszczeń, nie ma- darczą płatnika, lecz nie wówczas, kiedy Amnestja podatkowa. 
akcji, zmierzającej do podniesienia spraw- jących charakteru lub wyglądu pokoju następują warunki przewidziane w art. Umorzenie biednym płatnikom zaległo-
ności handlu. przy obrocie do zł. 15,000 w Warszawie 93-cim tejże ustawy, t. j. w wypadkach ści oraz grzywien podatkowych, powsta· 

Tę dojrzewającą świadomość zadoku- i zł. 10,000 na prowincji - winna być absolutnej nieściągalności. łych do dnia 1-go stycznia 1928 r. 
mentował jasno i wyraźnie zorganizo- zwolniona od opłacenia podatku obroto- W sprawie podatku dochodowego Podatki komunalne. 
wany ostatnio w Poznaniu przez Na- wego, opłacając go w formie świadectw 1) Podwyższenie t. zw. minimum eg- 1 )' Rozgraniczenie źródeł dochod°' 
czelną Radę Zrzeszeń Kupiectwa Polskie- przemysłowych (Kategorja 8-ma.) Han- zystencji wolnego od opodatkowania do wych Państwa a Samorządu, komasacja 
go Ogólnopolski Zjazd Kupiec1wa. del ob11ośny winien być zupełnie zwolnio- 2,000-2,500-3,000 zł. w zależności od podatków komunalnych i zniesienie do-

Zjazd ten dał pełny wyraz zasadzie, ny od podatku obrotowego; klasy miejscowości; datku pół procentowego do podatku obro-
fe handel wierzy we własne siły, że szu- 3) nie wprowadzenie w życie ryczałto- 2) ścisłego przestrzegania przez władze towego; 
ka odrodzenia w .sobie, a nie w pomocy 2) zniżenie opłat drogowych w natu· 
rewnętrznej, że wsz:ikże potrafi pokonać GIEl.DA rze do 15% zasadniczej ceny świadec-
trudności i sprostać zadaniom pod wa- Iii twa przemysłowego, podatku na pokrycie 
runkiem usunięcia tych niezależnych od Sztokholm 
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niedoboru budżetowego do 15% tejże ce-
kup.lectwa przeszkód, które wiążą ręce i WALUTY. ny, podatków na pokrycie kosztów lecze-
paraliżują działanie. Dol. St. Zjedn. 8.89. .Czei;~~~R~5j;'ROCENTOWa nia ubogich do 15%, oraz na budow~ 

Równocześnie wspomniany Zjazd nasz- • METALE. 14 szkół, do tejże wysokości. · 
kicował plan prac wstępnych warunkują- Rubel złoty 4,63, Dolar srebrny 8.45. Dolarówka 64, 5 proc. poż. konw. Sprawy kredytowe. 
cych modernizację naszego handlu. Plan Rubel srebrny 2.63. Srebrny bilon ro- 50.25, 7 proc. poż. stab. 88.5, 4 proc. poż. Wydanie polecenia przez p. rninislra 
ten wskazuje, że obrano drogi właści- syjski 1,23. inw. 118, 8 proc. L. Z. Z. dol. 96,25, 4 i Skarbu w porozumieniu z ministrem Prze-
·we. półwproc6· L

5
. Z. Z. 4L8•z4 i półWproc. 8L. Z. mysłu i Handlu bankom Państwowym do 

Podstawą akcji ma być podnoszenie i DEWIZV. m. • 4 ' proc. · · m. · 5l, proc. tego powołanym, by utworzyły specjalne 
pogłębianie ogólnego zawodowego przy- Berlin 213.2. L. z. m. W. 67•75· . fundusze przeznaczone do popierania ta~ 
gotowania w handlu oraz rozbudowa i Gdańsk l.73.85. . AKCJE. niego kredytu dla drobnego kupiectwa 
wzmaganie jego organizacji branżowej, jej Belgja 124.7. ~· Polski 167,25, B. Handl?wy. 119, przez jego banki spółdzielcze, względnie 
pierwszym celem - upowszechnienie pra- Holandja 359.42. "'.ęgi.el 6ę,5, Nobel 13,75, Cegi~lsk1 38, przez Bank dla Spółdzielni, jako centralę 
widłowej księgowości i kalkulacji w han- Kopenhaga 238.92. Siła 1 świa:tło 11, Warsz. Cukier 28,5, finansową wymienionych banków ludo-
dlu oraz rozwinięcie w zawodowych or- Londyn 43.5. P~ls 8, Sp1ess 130, ~~ektr. Dąbrow. 8.5, wych. 
ganizacjach kupieckich jaknajszerszego Nowy Jork 8.9. Lilpop 28,~, ~odrzeJow 18,75, Norblin Pan minister Skarbu uważnie wysłuchał 
poradnictwa w zakresie organizacji pra- Paryż 35.12. 95, .os~rowJ.eckie 84., Parowozy. 24,~), Ru- delegację, obiecał najprzychylniejsze 
cy kupna. Praga 26.41e d:i;ki 20• ~tarachowice 22, ZaWiercie 8,5, traktowanie poruszonych zagadnień i do 

Ogólne fachowe przygotowanie oraz Szwajcarja 172.78, B.orkowski 9.15, Jabłkowscy 3,15, Pustel- całego szeregu kwestji ustosunkował się 
możność rachunkowego zdawania sobie Wiedeń 125.34. mk SO. w sposób pozytywny i obiecał delegacji 
sprawy ze stanu i przebiegu dokonywa- „----------------·---:" zbadać w najbliższym czasie, wysunięte 
~ych interesów muszą być podstawą ra- KINO MIMOZATEATR w memorjałach zagadnienia, uważając je 
cjonalizacji każdej pracy, a więc i pracy _ za sprawy pilne. 
\cupca. . . ' . . ,.. . „ ,. !' ~ • ' f • • • 

· W kraju, w którym zaledwie kilka pro- UL. KILIŃSKIEGO Nr. 178 
tent kupców prowadzi księgi handlowe, 
a do zawodu kupieckiego biorą się lu­
dzie w braku innego zajęcia - pole do 
pracy już w tym „wstępnym" zakresie jest 
ogromne. To też z praktycznego stano­
wiska=niema potrzeby stwarzania na chwi­
lt obecną· wiele większych „programów" 
racjonalizacji handlu. Konieczną jest nato­
miast rzeczą pogłębiel)ie świadomości ja­
kie są właściwe cele modernizacji i ra­
cjonalizacji handlu. 

Od wtorku dnia 22 do poniedziałku dnia 28 października 

Całuję Twoją 

Dłoń Madame 
W roli głównej z ulubieńcem publiczności 

Harrym Liedtke 
SPIEWY ! Najpopularniejszą piosenkf< „CałujE< twoją dłoń Madame!" od­
~ śpiewa ulubieniec Publiczności p. z. U L L A S. 

~tępny prog.·am: 

policmajster T!Bi~.!'! 

Giełda zbożowa 
Żyto 24,50 - 24.75 Pszenica 38.75 - 39.501 

Owies jednolity 23.50 - 24.50; Jęczmień na ka. 
szę 24.50 - 25.00; Jęczmień browarny 27.00 -
29.00; Rzepak 69.00 - 71.00; Mąka P,szenna 
luksus. 73.00- 78.00; Mąka pszenna 0000 63.01) 
- 67 .OO; Mąka żylnia według typu przepisowego 
39,00 - 40,00. Otręby pszenne szale 20.50 -
21.50; Otręby pszenne cienkie 17.00 - 17.50; 
Otręby żytnie 14,75 - 14,50; Kuchy lniane 44,50 
- 45.50; Kuchy rzepakowe 33.00 - 34.00. 

Obroty małe. - Podaż umiarkowana. - Uspo 
sobienic spokojne. 

Cenv "' 100 kv~ parytet wau:on 'Varszawa. 

Podwyżka cen benzyny 
W związku z wejściem w życie nowej ta. 

ryfy kolejowej została podwyższona cena ben-

Akcja w tym kierunku musi mieć na 
celu nietylko usprawnienie przedsiębiorstw 
I zwiększenie ich rentowności lecz i ra­
ljonalną politykę rozszerzenia zbytu i pod­
noszenia stopy życiowej społeczeństwa . 
przez uprzystępnianie drogą zdrowego zas­
pakajania popytu szerokim masom naby­
.wania towarów, dostępnych pierwotnie dla 
.warstw zamożniejszych. Obniżenie pozio­
tnu cen musi leżeć w interesie handlu i · 
stanowić jedno z jego zadań, minęły 
bowiem te czasy, gdy decydującym czyn­
nikiem rentowności bJ.ło uzyskanie mak- 1 

zyny o blisko 3 gr. na litrze. Podwyżka ta 

• 

doth."llie w znacznej mierze tylko posiadaczy 
amerykańskich samochodów. Przy wozach eu· 
ropejskich bowiem, konstruowanych oszczędnie 
przy zastosowaniu małego litrażu, spowoduje 
ona bardzo nievvielk:: zwyżkę w kosatach li• 

L-~---------------·--- trzvmaTtia. 
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OĄO Cl Z CAi.EGO ŚWIATA 

Zakonnica ze źle ogoloną brodą 
nabitemi rewolwerami 

Kobieta kandydatk·ą 
na rektora aniwersytetu i trzema 

Jeden z bogaczy hiszpańskich, Sennor Lo­
zano, pov•racał własnym automobilem z wizy­
ty od swego prz~·jaciela w San Scbastjan. Po 
drnaze ujrzał w oddali stojącą na gościf1cu za 
konnicę, która mu dawała gwalto,.,,'Ile znaki. 
Sennor Lozano kazał szoferowi stanąć i zapy­
tał pobożną siostrz:1czkę, czego sobie życzy. 

Zakonnica odpowiedziała, że spieszy do 
ciężko chorej osoby. Gdyby więc dostojny pan 
był tak dobry i podwiózł ją, to ona pomodliła 
by się i uprosiła dlań błogoslav.'ieństwo. 

N'atw·alnie p. Lozano zgodził się na to, ą 
ponieważ oba siedzenia w głębi automobilu 
były zajęte przez właściciela i jego przyjacie­
Ja, wi.ęc zakonnica usadowiła się na jedynem 
wolnem siedzeniu, obok szofera. 

Szofer zainteresował się swoją sąsiadką. 
Coś wydawało mu się podejrzane. Zwróciło 
przedewszystkiem jego uwagę, że nie wypusz 
cza z rąk maleńkiego kufereczka skórzane­
go. 

- Niechże siostra postawi pakuneczek spo 
kojnie w nogach, nic mu się tam nie stanie -
przemówił przyjacielsko i jednocześnie ze zdu 
mieniem spostrzegł, że potulna siostrzyczka 
ma olbrzy;mie owłosione ręce, 

- Ach nie, dziękuję, - odpowiedziała za­
konnica - to są flaszeczki z lekarstwami, 
mogłyby się porozhljać!„. 

A tymczasem szofer pomyślał sobie w du­
szy: 

- Co za osobliwie ochrypły głos, jak na 
.zakonnicę! A co się tyczy jej trzewików, t0 
)noje są maluśkie i eleganckie, w porównam:; 
I jej obuwiem. 

A tymczasem automobil mknął dalej. Szo· 
ier l'ZUcil znowu baczne spojrzenie na zakon­
'1icł i na jej twarz. 

- Coś nie bardzo dobrze ogolona ta mo-
3a towarzyszka podróży - pomyślał sobie i z 
nagłem wstrząśnieniem zatrzymał automobil 
w. biegu. 

- Coś mi się popsuło w maszynerji - od 
Jowiedzial na zaniepokojone zapytania właści­
ciela i zakonnicy ,która widocznie .zatrwożyła 
się o swojego chorego. - To nie długo po­
trwa. Jakaś drobnostka. Możeby tylko siostra 
na chwilkę wysiadła, bo moje narzędzia są 
~łaśnle pod jej siedzeniem. 
. . I kiedy . .zakonnica posłuchała tego wezwa­
'1JB., on jeJ pomógł prawą ręką. w opuszczeniu 
l.ll;tomobilu, a lewą przytrzymał kufereczek. 
Kiedy zaś przygodna pasażerka znalazła się 
już na .ziemi i wyciągnęfa rękę po pakunek, w 
tej chwili automobil sam się naprawił, całym 
pędem zerwał się z miejsca i zniknął jej .z o­
czu w chmurze pyłu. 

- Co ci przyszło do głowy? Czyś zwarjo­
wał - zawołał Sennor Lozano, pochylając się 
l oburzeniem do swego szofera. 

- Niech pan saan osądzi, zbadawsz~ kufe 
teczek z lekarstwami pobożnej siostry, - od­
parł szofer. 

Sennor Lozano wziął w ręce małlł szkatuł 
kę skórzaną, otwarł ją i ku swemu zdziwie­
mu znalazł w niej trzy nabite rewolwery. 

Zaledwie obaj panowie przyszli do siebie z 
pierwszego przerażenia, gdy ujrzeli w pewnej 
odległości przed automobilem dwie inne za­
konnice, dające znaki zatrzymania się. 

- Na miłość Boską uciekać, co gazu star­
czy! - zawołał sennor Lozano do szofera. 

Ale szofer z . niewinną miną, powoli pod­
jechał . do dwu ciemnych postaci, uprzejmie 
zap.ros1ł je, aby się zbliżyły, przekonał się ~ 
maJą. te same habity, co pierwsza zakonni-

ca i w następnej sekundzie zniknął im wraz z 
autem z widoku. 

Z najwyższą szybkością pośpieszył następ­
nie do Bilbao i zajechał wpi·ost do urzędu po­
licyjnego. W pół godziny potem trzy „zakon­
nice" były aresztowane, a po przesłuchaniu 
znalazły się za klauzulą, wprawdzie nie klasz 
torną, ale więzienną. 

W uniwersytecie Edymburskim odbyć 
się mają 2 listopada wybory na godność 
rektora. .Trzy osoby upatrzone zostały 
i przedstawione na kandydatów. 

Grupa Labourzystów wysunęła kan­
dydatur_ę, która, o ile przejdzie - a ma 

„Niezasłużone męczeństwo" 
Dziwaczne powody do rozwodu 

Ciekawy wypadek rozwodowy jest 
becuie przedmiotem rozważań sądu 
Pensylwanji. 

o-1 miesiąca; słowem przez swą słodycz, któ­
w ra faktycznie jest obraźliwą obojętnością, 

sprawiła, że stał się on ofiarą wszelkiego 
1odzaju przypadków i zawodów pozamał­
żeńskich. 

Dr. W. J. Simpson podał skargę, w 
której twierdzi, że nie mote dłużej żyć ze 
swą małżonką i żąda od sprawiedliwości, 
aby położyła kres jego „niezasłużonemu 
męczeństwu". 

A oto główne zarzuty: Pani Simpson 
nigdy nie uczyniła najmniejszej uwagi 
swemu mężowi: „haniebnie" znosiła z ca­
łym spokojem wszelkie jego wybryki, nie 
przejawiając najmniejszego protestu; „z 
zamkniętemi oczami" zgadzała się na jecro 
wydalenie się z domu w ciągu całego 

• 

- Pragnę - oświadczył nieszczęśli· 
wy doktór - ożenić się po raz wtóry z 
kobietą, która nie będzie tolerowała mych 
ekstrawagancyj. 

Cała Ameryka z zainteresQwaniem o­
czekuje wyroku sądu. 

Co najzabawniejsze w całej tej histo­
rji, że skargę dr. Simpsona popierają dwa 
miejscowe stowarzyszenia kobiece. 

~!,~~ZACHĘT Ac~~~.~~ 
Dziś i dni następnych 

WOŁGA! WOŁGA! 
Romantyczne dzieje STIENKI RAZINA 

W rolach głównych : 

A. H. Schlettow i· Liljan Hall Davis 
Obraz ilustrowany śpiewem ch6ru rosyjskiego. 

Wkrótce Noc miłosna skazańca ,... 
PoczĄtek seansów w dni poW8%tdnie o iodz. 4·ej po pał. - W .soboty, niedziele i iwięta o 2odz --·-~ 12·oj w poi. - Ceny miejsc: w doi pownedoie niedziele i iiwięta NA PIERWSZY SEANS -­
III miej1ce 40 irony Il, I i balkon 60 groszy, loża 1 zloty. - NA NASTĘPNE SEANSE w dn == 
powuednle: 70 grouy, Il i balkon 90 irony, I zł. 1.20, lota zł. 1.50.; w '•boty niedzielo --

lwięta III miejsce 80 1roszy, II i balkon zł. 1.10, I miejsce zł. 1.40, loia 1.80 --
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Popierajcie wyroby krajowe! 

duże szanse po temu - będzie senucf4 
nelada, jak?, że jest nią pierwsza kandy• 
datura kobieca na wysoką godno$ć Jego 
Ma~nific.encji .. Mrs, Sidµey Webb, znana 
soc1olog1czka 1 ekonomistka angielska, jest 
ową kandydatką Labour Party, której 
konserwatyści przeciwstawiają kandydatu· 
rę :Winstona Churchilla, a liberałowie <1 
K. Chestertona. 

Osoby tych obu kontrakandydatów 
podnoszą jeszcze walory kandydatury pa­
ni Sydney Webb. Elekcja zapowiada sł~ 
niesłychanie interesująco, jako że uniwer­
sytet Edymburski, należy narówni 1 
Glasgowskim, a także Aberdeenskim do 
rzędu wyższych uczelni, w których wy­
bór rektora dokonywany jest wedle klu­
cza czysto politycznego. Dotychczasowa 
praktyka czyniła wybór kandydata kon· 
serwatywnego rzeczą nieomal pewną, tym 
razem jednak rezultat ostateczny nie jest 
bynajmniej taki murowany. Winston 
Churchill, który, mówiąc nawiasem, był w 
1908 odpalonym kandydatem stronnic· 
twa Liberałów, przyjmowany jest przei 
bardziej skrajnych Konserwatystów uni 
wersyteckich z pewną nieufnością. 

Osobistość tak popularna, jak O. K. 
Chesterton, wysunięty przez Liberałów, 
wpłynie również na zmniejszenie szans 
Churchilla. Kandydaturę Chestertona popie 
rać będą wyborcy, należący do wysu­
wającego jego osobę stronnictwa, wielce 
jest jednak wątpliwe, czy i on znajdzie 
potrzebną większość. Pani Sydney Webb, 
natomiast, jest bardzo znana, ceniona i 
ztąd wielce popul:una, ma też z góry za­
pewnione głosy większości studentek, a 
także licznych przedstawicieli stronnic· 
twa Pracy. Od 1859 roku, t. j. od czasu 
istnienia rektoratu godność rektora w 
Edymburskim Uniwersytecie piastowały 
osobistości tak wybitne, jak: Carty!<; 
Gladstone, Lloyd George i Stanley Bal­
dwin. 

Drogi rubin 
Jak z Londynu donoszą, w kopalniach 

rubinów w Mozok (Górna-Brima) wy· 
dobyto niedawno niezwykle pi!ikny ru­
bin i olbrzymi szafir. Pewien ameryka11-
ski handlarz drogich kamieni zapłacił za 
rzadki rubin ilość rupji, odpo'\viadającą 
wartości 250 tysięcy szylingów. Cenćl 
ta za okaz rubinu jest bardzo wysoką 

---<:>·---
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~ ,,DON KOJOT'' ~ I. PRZEDRUK WZBRONIONY. J 
(g]~.1.1.1.1.1.1.1?J1.M·l·l·ł·•·•·U·*·K·l·i·l·i·l·M·l·i·FA·l·H·l·i·l·l·i·~[Q) 

- Prawda! - sarknął Mydełko. - I byłbym to zro- czeństwa do końca życia, któremby się pewnie długo 
bił, żeby nie ty. Jakiż ja byłem głupi! Siedzę tutaj i wy- nie cieszył. Nie! Don Kojot zadrżał nerwowo. Gdyby 
cieram talerze, kiedy mogłem bujać swobodnie tu i tam. Mydełko dostał się w ręce policji, został skazany ll! 
Nigdy nie przypuszczałem, że na świecie jest tak dużo więzienie i tam umarł, on, Lawrence, miałby go na su· 
talerzy. mieniu. Byłoby to z jego stronY. ni mniej, ni więcej, 

Lawrence uśmiechnął się. tylko morderstwo ... 
- Ale czy ci to nie sprawia zadowolenia. Mydełko, - Zapomnij o tern, Mydełko - rzekł prędko. -

że pracujesz na swoje utrzymanie? Nie jesteś dumny, Chciałem cię tylko wypróbować. · 
otrzymując przY, końcu miesiąca uczciwie zarobione Mydellco spojrzał mu prosto w oczy - fenomenal· 

~le Don Kojot rozmyślał w dalszym ciągu. pieniądze 7 na okoliczność, gdyż Mydełko rzadko. kiedy patrzał lu-
- Najlepiej będzie, jak teraz usnę - zdecydował - Nie. Poprostu mdli mnie, że jestem taki Pfłrząd- dziom w oczy, jako, że się od tego odzwyczaił. 

,wkońcu. - Najlepszy sposób na rozwiązanie trudno- n~ - sarknął mały. - Kłamiesz - oznajmił. - Wcale mnie nie chcia· 
ści.· Zestaw sobie w umyśle wszystkie fakty, a potem Jednakże w jego paciorkowatych oczkach zarnigota- łeś wyipróbować. Masz coś na wątrobie. Gadaj, chlop· 
i.dź spać. Z rana będzie czekać na ciebie odpowiedź. ła iskie1·lrn, która powiedziała Don Koj otowi, że Mydeł- cze!· 

Ranek zastał Don Kojota„ wtykaj~cego głoWA do ko nie mówi szczereJ· prawdy. - Don KoJ· ot zawahał Si"'. Udawanie było obee jego na· 
kuchni. -- - · Y - Słnehaj, przyjacielu! Ile czasu rzajęłyby ci przy- tume. Nie umiał kłamać~przekonY.:WUjąco na.wet wobec 

- My:dełko,_ chciałb,llll się z tobą narad~6 - oznaj- gotowania do wypatroszenia tej kasy 7 - zapytał od Mydełki Gourda. · 
tnił. niechcenia Lawrence. - Ten facet Chandler posiada coś, oo nam jest po-

Mydełko clu·zą.knął. Był to już nie ten sam człowiek, - Co. Do czego zamierzasz? trzebne - przyznał wkońcu. - A pnynajmniej tak mi 
klórego trzy miesiące temu Lawrence ściągnął prze- - Do tej kasy - odpowiedział spokojnie Don Ko- się zdaje. Plan kopalni. Zabrał go podstępem Dorringto· 
mocą do Buckaroo. Przestał kasłać, i czerwone plamy, jet. - I potrzct11a mi jest twoja pomoc. nQVvi. Stary dał mu plan na praechowanie, a on ~wrócił 
vałające na jego wystających kościach policzkowych, .Mydełko połknął ślinę i odwrócił oczy. Nie odpowie- mu potem nie oryginał, lecz fałszowaną. kopję. .]"eżeU 
ustąpiły miejsca zch·owej rumianości. Zarobił już około dział odrazu, i Don Kojot zauważył, że małY. człowieczek nie wydostaniemy tego planu, stary zbankrutuje. Przy. 
piętnastu funtów ,wcale znaczną sumkę, zważyWszy na drży. szło mi do głowy, że może tybyś mi wtem dopomógł. 
jego malutką figurkę. Pomimo to Mydełko niezupełnie - :Mydełko! Co ci jest? Ale niech tam! Mydełko, nie chciałbym„. 
przebaczył swemu dawnemu sierżantowi tego, co z nim - Psiakrew! Łuskanie orzechów i ~ywanie tale· - Nie gadaj ! - sarknął mały. - To niebyłe · co. 
zrobił. Urodził się z niewzruszonem przeświadczeniem, rzy przemieniło mnie w strachliwego kundla. Sam nie Czy myślisz, że puściłbym płazem taką hecę? Nie znasz 
że świat winien mu jest uti"Zymanie, i świadomość, że wiem, co myśleć. Kiedy patrzę na kanjon, i oddycham nmie jeszcze. Jeżeli w tej kasie jest coś takiego ,co ci 
jednak pracuje na życie, była ciężkim kamieniem obra- tern pięlmem powietrzem, i słucham, jak chłopcY, śpie- jest potrzebne, to mi powiedz. Zrobi~ to dla ciebie. A 
ZY. dla jego miłości własnej. I wają - psiakrew! Myślę o biednych draniach, zam- I może zresztą nie. 

- Czego chcesz, chłopie'?. - zapytał, gdy wyszli na Imię.tych w San Quentin, i robi mi się zim.no. Don K9jot zn6w się zawahał. 
1-arczowisko. Don Kojot powstrzymał oc~dech. Tego nie p1iZewi- - Nie pójdziesz sam. Jeżeli pójdziesz. ja pójdę z io-

Don Kojot rozejrzał siQ naokoło, stwienhił, że ni- dział. Nie bałby się zaryzykować osobiście. l'omyślał, że bą. Będe;iesiz potrzebował pomocy. 'l'o niebylc co rozbil 
kogo nic·ma w }Jobliżu, i rzekł spokoj11ic. wolJec zaszłej mctamorlozy nie powinien wciągać MY,· kasę, nieprawda'? 

- Vicdyśmy się spotkali w micśrie, '.V:"pornni;ilcś d-lk: w t9 sµra'„ · r;,ć. SPl>:. . - Co'! Taką kasę? 
.tł'li, że zamicrz;1sz obrabować jcik<!Ś 1-a;;g. l"w;ę Wilca- ja.i:1cych okolicznościach uLl'zyma się na prostej drodze. - Nigdy jej nie widziałem. 
~ Chandlera, niepra\1·daż, Mydełko ·z Wpakowany do San Quentin zostałby wrogiem społe- ,(d. c. n.) 
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Powrót p. wojewody 
Jaszczołta 

P. wojewoda Jaszczołt powrócił ze 
zjazdu wojewodów w Warszawie i roz­
ooczął dziś urzędowani~ 

Plac Wolności zamknięty 
dla ruchu kołowego 

Podczas jednej z lustracji ;:obót asfalto-
wych przez przedstawicieli władz, postawiono 
firmie za warunek, iż asfaltowanie Placu Wol­
ności może się odbywać tylko częściowo i po 
oddaniu do użytkn publicznego jednej połowy 
placu, mogą być rozpoczęte roboty na drugiej. 

T3'mczasem skończono układanie betonu na 
połowie placu i natychmiast rozkopano drugą 
połowę i od onegdaj cały Plac Wolności zam­
knięty jest dia ruchu kołowego. 

Wylot czterech ważnych arterji miejskich 
;,o tał zamknięt,Y dla ruchu kołowego, co na­
raża. wielu ludzi na straty czasu i pieniędzy. 
Zaskoczeni tem woźnice i szoferzy mnsza wra­
cać cd Placu Wolności na boczne ulice ( stan 
taki potrwać może dłuższy czas, gdyż 11arazie 
Plac Wolności nie jest asfaltowany, gdyż cze­
.ka się z tern do wykończenia ulicy Piotrkow­
skiej, choć tam roboty dopiero doszły do Na-
rut"wicza. (b) · 

W sobotę rozstrzygną się kosy 
okręgowego związku 

Kas Chorych 
Jak się dowiadujemy z wiarogodnego iró­

dła, w sobotę okręgowy urząd ubezpieczeń na­
deśle. okręgowemu związkowi kas chorych w 
LodZJ rezultat lustracji, dokonanej przed dwo­
ma tyg~dniami w tej instytucji. 

po piątku ma zapaść decyzja co do losów 
ZWiązku kas chorych ;w ministerstwie pracy a 
to na podstawie raportu lustratorów, oraz 
własnych obserwacji p. ministra Prystora, któ-
117' na ten temat odbył w Łodzi konferencję z 
przedstawicielami miejscowych wła~. (b) 

Zebrania kontrolne 
J!ltro. o godz. 9 r:ino obowiązani są do zgło­

szema się na zebrarua kontrolne w P K U 
Łódź - f"liasto przr ul. Nowo-Ta1·gowej · '18 
szerl".go~1 rezerwY: l pospolitego ruszenia z 
bromą i bez brom urodzeni w roku 1904 za­
m~esz~al! na tereni~ 2, 3, 5, 6,, 8, 9 i 11 Ko­
Jl!ISarJat_ow P. P., ktorych nazwiska zaczynaja 
Slę na htery: L. Ł. -

·Do lokalu P. ~ "!· Ł?dź - Miasto II przy 
~l. Now? - Ceg1elruaneJ 51 szeregowi rezerwy 
l po~pohtego ruszenia z bronią i bez broni uro 
dzeru w r~ku . 1889 zamieszkali na terenie 
10-go Kom1sarJatu P. P., o nazwiskach na lite 
ry: od A. do K. 

W dniu onegdajszym zasiadło na ławie 
oskarżonych Sądu Okręgowego w Łodzi 21 
mężczyzn, którym akt oskarżenia zarzuca 
należenie do organizacji komunistycznej 
oraz działanie na szkodi;: Państwa. 

Po przesłuchaniu oskarżonych i świad­
ków sprawę odroczono do następnego dnia. 

Wczorajszy dzień w wielkim procesie 
komunistycznym rozpoczął się rano od 
przemówienia prokuratora Mandeckiego, 
który w swej mowie domagał się surowego 
wyroku na wszystkich oskarżonych, którzy 
dopuścili się jawnego wystąpienia anty-

państwowego. Po przemówieniu prokura­
tora głos zabrała obrona, przyczem mowy 
obrońców wygłosiło 16 adwokatów. 

O godz. 2-ej w południe głos zabrali 
poraz ostatni oskarżeni, którzy prosili o 
unieważnienie, bądź też o łagodny wymiar 
kary. 

Na podkre.ślenie zasługuje ostatnie sło­
wo oskarżonego Jana Ciesielskiego, który 
oświadczył: „Kiedym wchodził do wię­
zienia byłem komunistą, teraz już nie. 
Podejrzewają mnie o to, że jestem agen­
tem defenzywy i dużo z tego powodu cier 

Krwawe wesele 
Strzał oddany na wiwat zranił pannę .młodą 

W dniu onegdajszym w folwarku So­
baków pod Piotrkowem odbyć się miał 
ślub jednej z tamtejszych dziewcząt. 
W najlepszych humorach goście weselni 
sadowili się na przystrojone zielenią wo­
zy, aby pojechać do kościoła. 

Nie obe.szło się naturalnie bez „strze­
miennego" przed wyjazdem. Pili wszyscy 
uczestnicy zabawy, piła również bohaterka 
dnia, młodziutka Małgorzata Węzik. Kie­
dy wozy miały już odjeżdżać, jeden z 
gości dobrze podchmielony niejaki Józef 
Klekociński mieszkaniec Niechcic. wyciąg-

nął z kieszeni broń i począł strzelać na wi­
wat. Nagle rozległ się jęk i panna młoda 
upadła na wymoszczone słomą siedzenie, 
krwawiąc śnieżną swą suknię. 

Przerażeni goście zajęli się ratunkiem, 
jeden z młodych parobków siadł na konia 
i pojechał po felczera. 

Po przybyciu, felczer stwieraził, ze ku­
la przeszła przez plecy i wyszła brzu­
chem. Nieszczęśliwą pannę młodą odwie­
ziono do szpitala w Piotrkowie w stanie 
bardzo groźnym . . (w), 

Nożem • • rywala 
zazdrości 

w p1ers1 
Krwawy napad na tle 

Józef Staszak 21-letni młodzieniec za­
mieszkały we wsi Rusociny, gm. Grabica 
pod Piotrkowem konkurował cjo pięknej Ma 
rysi Z. Uprzedził go jednak w zalotach 
32-letni Józef Staszkowski, który ze wzglę­
du na swój stan majątkowy tudzież mi­
łe obejście, cieszył się względami zarówno 
rodziców jak i Marysi. 

Staszak powodowany zazdroscią za­
przysiągł krwawą zemstę szczęśliwemu ry­
walowi. 

W nocy z niedzi.eli na poniedziałek w 
domu Marysi Z. odbywała się zabawa z 
racji zaręczyn Marysi Z. z Józefem Stasz­
kowskim. Gdy o godzinie 4-ej nad ranem 
Staszkowski powracał do domu, nagle z 
za węgła chaty wyskoczyło dwóch osob-

ników z krzykiem: „ręce do góry". 
Przerażony Staszkowski spełnił to żą­

danie, a wówczas jeden z osobników zadał 
mu potężny cios kłonicą, podczas gdy dru­
gi pchnął go nożem w plecy pod lewą ło­
patkę. Napadnięty dzięki jasnej księżyco­
wej no_!::y poznał napastników. Byli to: 
Józef Staszak i 17-letni Józef Pasolak, 
obaj zamieszkali we wsi Rusociny. 

Po kilku godzinach znaleziono Stasz­
kowskiego dającego słabe oznaki życia 
i przeniesiono go do najbliższej chaty, 
skąd po nałożeniu opatrunku przewieziono 
go do szpitala św. Trójcy W, Piotrkowie. 
Stan jego jest beznadziejny. Obu spraw­
ców napadu aresztowano . . (w)_ 

Inwalidzi wiejsć~ 
nie będą stali na wartach 

. J?o l<!ka~u. P. K. U. Łódź-powiat przy ul. Inwalidzi - mieszkańcy wsi i osad Ministerstwo Spraw Wewnętrznych 
~otrkowskie~ l87 szeregowi rezerwy i paspo- skarżą się, iż gminy absolutnie nie zwra- odpowiedziało, że z powodu braku pod-
litego ru~zema ~ broni.ą i bez broni urodzeni w · · t · h d · · k lee sta\" p1·awnych n1·e 1·est w stan1·e załatw1'ć &'(;kur lVO~, za:meszkah w gminie Chojny. cag uwagi na s an IC z rowia 1 a - • 

N'.1 .zcbr~ma k?ntrolne należy się zgłosić twa i wzywają ich do wykonywania bez tej sprawy w drodze rozporządzenia. Min. 
" !11WJscu .1 • termm'łe . wyznaczonym, punktu- żadnych ulg robót „szarwarkowych", a Spr. Wewn., zaznaczyło jednak, iż już 
Ah~ie, ~ .ksu1z~czką. woJskową, kartą mobiliza- nawet wart nocnych. przed trzema laty wydało wojewodom 
~·Jną i 111nenu posiadanemi dokumentami WOJ·- k d · b ł d d · t · 
li.leo\.enu. Skargi te wpływały do Związ u inwa- zarzą zemc, a y w a ze a m1nis racy1ne 

Re~erw!ści, którzy nie stawią się w porę lidów, który z kolei zwrócił si~ do Mini- wpływały na samorządy wicj9l<ie w tym 
•, z;bra.iua ko~troln~ bez uzasadnionej przy- sterstwa Spraw Wewnętrznych z prośbą kierunku, by inwalidom czyniono jak naj-
ez:.~~ będą. pociągam do odpowiedzialności w ~ · I · kt" ·c w1'0ce1· ulg przy świadczeniach osobistvch. ~~iii. p1zep1sów wojskowych karnych (dyscy- o wyc1a111e zarząc zen, ore ogram zy- .,. J 

p,111a.rnych). łyby świadczenia osobiste -inwalidów - Obecnie min. spr. wewn. przypomniało 
Powołani !la zebrania kontrolne powinni b • chłopów. ten okólnik wojewodom. · 

emrsto ubranL ogoleni i umyci. (w) yc _ __;---------------------------------
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w dh;~::!!k~ .!!!!'od '15 :l!l~ oaC:.~~.~ ... ~~~ ' •• : !.DZ~l·Ś·ł~D •• Nl~N~A·S~T·Ę·P~NY···CH! :.· ?ano do .3 P? poł. o~owiązani są do osobist~go „ Dziś i dni następnych I'§) 
zgłoszerua się do. spisu w lokalu biura wojsko- Wielki sensacyjno salonowy 
wego p:zy ul. Piotrkowskiej 212, mężczyźni [§) dramat w 10 aktach p. t. [§) • Dziś i dni nast~pnych • 
urodzeru w ~oku. 1909 zamieszkali w obrębie c:I BIAŁE '" 'ii1 • D 4 L•ZE DZIEIE i li-go .Ko~usarJa~ P. P., których nazwiska l!!I ~ ~ • 
'aczynaJą się na .litery:. L, Ł, M, N, o, P. l§]m:ł: ~Da + T A B Z A •. A 

~sQb:y uchylaJące się od obowiazku zgło- ... O 1::.1 : „ IN : 
~a się d~ .spisu oraz osoby, "zgłaszające Ro z E P t · f'l tl 
&~ po termuue z przl'.czyn nieusprawiedliwio- [§] I§] o ęzna epopea 1 mowa na e 
nych ulegną w drodze administracyjnej ka- 1§1 [§) • przeżyć małpoluda-Tarzana • 
rze grzywny do 500 złotych, lub aresztu do ~ w rolach głównych czarująca ~ wśród niebezpiecz!lych przygód 
6 tvJ?odni. albo obu 'b•m karom łacznie (p) a.E!.I DIANA KARENNE ae.. + w_ dź~ng~ach afrykańskich • 
O " J [§) . [§] • W roli głowne1 nowoczesny herkules • 

piałem, kiedym siedział w więzieniu pr!'} 
ul. Gdańskiej. Proszę Sąd o łagodny wy­
miar kary, a kiedy będę skazany na wię­
zienie, proszę mnie osadzić na Kopernika 
razem z Kaczmarkiem i Szczecińskim, bo­
wiem wolę siedzieć z otwartemi bandyta„ 
mi, niż zamaskowanemi. 

O godzinie 3.30 Sąd po godzinnej na„ 
radzie, ogłosił wyrok, mocą którego ska­
zani zostali: 

Stanisław Skrzynecki 5 lat -i'.iężkieg<l 
więzienia, Godeł Klinowski, Jojne Wajn­
berg, :Wolf Ajzen, Stanisław Smalec po 
4 Iata ciężkiego więzienia, Josek Braun, 
Aron Koniarski, Jan Waluda po 3 lata 
ciężkiego więzienia, Hersz Goldberg, Ro-
1nan Król, Stanisław Stando, Szmul Bender, 
Jan Ciesielski, Józef Grzesik, Emil Slama 
po 2 lata ciężkiego więzienia. Resztę oskat 
żonych uniewinniono. (p} 
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Magistrat choruje 
na chroniczny brak pieniędzy 

Onegdaj po południu zwołane zostało 
specjalne posiedzenie członków magi~t a­
tu. Na posiedzeniu tern omawiano sytu­
ację finansową magistratu i plany, mają­
ce na celu ulżenie tej sytuacji, a w szcze­
gólności plany zaciągnięcia pożyczek dłu• 
gote~minowych. (b )_ 

Komunikat 
Zan\łd Koła Łódzkiego Towarzystwa !.łtlolni, 

ków J~yka .Polskiego podaje do wiadomości człon 
ków, że w niedzielę dn. 27. 10. o godz. 17 odhę• 
clzie si~ w sali gimnazjum im. J. Piłsudskiego 
'(ul Sienkiewicza 46) Walne Zebranie czlonków1 
Podczaa zebrania prof. Zenon Klemensiewic11 t 
Krakowa wygłosi odczyt p. L ,Jak 6i~ lworzy za: 
sady i słowniczek poprawnej wymowy", na który 
Zarząd uprzejmie zaprasza czlonków, gości i ml«' 
dzież szkolną klas wyższych. 

Przed zebraniem będą pl."zyjmowane jeszcz( 
zapisy członków T, l\ł. J. P. na rok 1929; wkłał 
ka członkowska wynosi zł. 3,50 rocznie. 

Uroczystości 11 listopada 
w Rudzie 

Jak się dowiadujemy w dniu 11 listop<k 
da w Rudzie Pabjanickiej odbędą się wiel· 
kie uroczystości. 

Z tego też powodu zawiązał się w Ru.; 
dzie komitet z burmistrzem Łatkowskim' 
na czele. W skład tego komitetu weszli 
przedstawiciele wszystkich sfer Rudy oraz 
delegaci stowarzyszeń sportowych i gim­
nastycznych. (o) 

Koniec pokątnych doradców 
i „macherów" podatkowych 

Od pierwszej chwili powstania naszych 
rządów państwowych, rozwielmożniła się' 
cała rzesza rozmai.tych pokątnych dorad ... 
ców i „macherów", którzy za drobnym 
wynagrodzeniem podejmowali się 1.a.ła­
twienia wszelkich spraw zarówno podat ... 
kowych jak i innych -·w urzędach pań­
stwowych. Rozumie się samo przez się, że 
wytworzyło to anormalne stosunki w 
procedurze naszej. Obecnie jak się do-­
wiadujemy został wydany okólnik do 
wszystkich urzędów skarbowych na pod­
stawie rozporządzenia Prezydenta Rzeczy­
pospolitej, mocą którego tylko pełno­
mocnik, zaopatrzony w rejentalne pełno 
mocnictwo, może zastępować petenta 
Najważniejszym ustępem tego okólnikE 
jest przepis, że władza bezwarunkowo nic 
ma prawa wdawać się w rozmowy z o­
sobą, która zawodowo trudni się zastęp­
stwem stron. 

Mamy nadzieje;, że przepisy powyższe 
położą nareszcie kres machinacjom wszel­
kich pokątnych doradców i „macherów". 

(p) 
~ 

· Smierć w nurtach rzeki go .ne zebranie Cechu mJ \1l7ALTE1 

Rznanjy ANSEN Lil i FlłANICll\EllłllłlL + 
Fryzjerów i Perukarzy 19] srv j .d t M ml Porwanie człow:ieka przez małpę i W parku miejskim w Ozorkowie nad 

"61 ensacy ne mor ers wo w on- 'iii t W lk • · · brzegiem rzeki Bzury bawiło się kilkoro W dniu 28 paz"d · I .;1. • b · ~ te - Carlo Hrabianka Iris Von- 1.:=.1 orangu ana. a a na sm1erc 
z1er( z1mi.a I to 1est r.:t1 r.:i1 • • • • T · · t + dzieci. \V pewnej chwili 10-letni Euzeb-ur poniedziałek 0 god · · 7 : ·. IS.I Erlena. Oskratona o mordera· a.!!I 1 zyc1e. ys1ące zwierzą 

. . zuue -e1 mm. 301 r=1 two barona Von Kuria r::1 + + jusz Tatarowicz, syn właściciela posesji 
wi~c.zorcm.w P.Ierwszym terminie', a o go- IS.I 1.9.1 Nad program: • przy ul. Listopadowej· Nr. 41, pchniętv 
dzm1e 8 30 lft1 Poe zątek seansÓVf o godz. 4-ei po poł. r.:i1 • KOMEDJA AMERYKANSKA • J 

(b -ej mm. W drugim · terminie &SI w soboty niedz. i świi;ta od 12-ej, ce- IS!.! · w 2 eh aktach przez jednego z rówieśników, wpadł do 
• ez · względu na ilość członków) odbędzie [§J ny wszystkich miejsc oprócz lóż. w [2J • Na pierwszy seans codz. 0~ 4 do 6 wody, sięgającej w tym miejscu gł~boko-

ssę W Iokal!-1 Ce~lm przy ul. Sienkiewicza f2] niedz. sob. i świc:ta od 12-ej - 3-ej [§] + pp.w soboty i niedziele od 12-3 pp. + ści około 5 metrów i mimo natychmiasto-
Nr. 15, ogolne P?łr?cz1~e zebranie człon- @] 1 zł. l!ł A. wszystkie miejsca po 50 gr. + wego ratunku utonął. Zwłoki nicszczęśli-
ków Cechu FryzJerow i Perukarzy. mJ Orkiestra pod dyr. R KANTORA mJ ...... 0 k. t . k + wego chłopca woda ·wyrzucila w oclległo· 

.O liczne przybyc1'e uprasza a Passe-part,:mt i biiety ulgowe nieważne r ies ra pOW!4; szona s(c1· 2-ch k'I , d . . i 
·1 ometrow o 1111e1sca wypac,-

Zarz~d. IQ]IQ][QJIQ](QJ(Q]IQl[Q][g]ffi!QIIQI[QJ[Q](Q]IQ] C+••···········[J .ku. (w). 
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Rozwój wychowan ·a fizycznego 
w szkołach powszechnych m. Łodzi 

Referat inspektora szkolnego p. Stanisława PoduHd 
W dniu 22 października b. r. w szko- Postanowiono tedy utworzyć komi- Wspaniały tegoroczny popis dziatwy 

1e Nr. 15 odbyło się posiedzenie Zarządu tet wychowawczy i honorowy. szkolnej na placu Hallera był dowodem 
Opiek Szkolnych, na którem inspektor Jak więc widzimy, dzięki niestrudzo- tej sumiennej i wytrwałej pracy, kolo 
szkolny p. Stanisław Podulka wygłosił nej pracy p. inspektora Podulki szkolni- umiłowanej idei. 

Str. 7 

Skutki nieumiejętnego 
obchodzenia się z bronią 

Do szpitala św. Trójcy w Kaliszu 
przywieziono młodego mężczyznę me1a­
kiego Lucjana Woźniaka zamieszkałego 
Stare Miasto, Nr. 3, z raną postrzałow4 
lewej nogi. Ranny oświadczył, że postrze 
lił się sam podczas czyszczenia rewolwe­
ru, który wypalił i kula przeszyła mu lee 
wą nogę poniżej kolana. (w) 

referat z zakresu wychowania fizyczne- ctwo powszechne może liczyć na otrzy- Z radością stwierdzić musimy, że w 
go młodzieży szkół powszechnych na te manie niezbędnych potrzeb dla rozwoju naszem mieście mamy tak niestrudzoną 
renie m. Łodzi. wychawamia fizycznego. Wierzymy w to, jednostkę na tern polu. Cieszyć się nam N-c e dyz• ł k 

Pan referent nawiązując do świet- że rozwój ten z otrzymaniem nowych wypada, że młodzież szkolna znalazła do- - n ury ap e 
Aych czasów Grecji wspomniał, że do- środków będzie wspaniały, bo już obecnie skonałego opiekuna w swej umiłowanej Dzi~, dyżuri:ją apteki: Sukc. F. W.ójcicJ?ero 
kąd tam był spokój, rozkwit kultury do- mimo trudnych warunków, p. inspektor dziedzinie a społeczeństwo rozumnego (N.apiorkowsklego 27), Y"·. Da~eleckiego 
t d · · ł · h · f' t f'ł · '' t k" · k" . ·k' (P10trkowska 127), Ilmck1ego i Cymer!'. 
ą rozw1Ja o się wyc owame 1zyczne. po ra l wzmesc o na wyso l poz10m. ie1.owm ,a. . . (Wólczańska 37), Sukc. Leinwebra (Plac Wol· 

Przeszedł do ustawy normującej stosun- Jesteśmy świadkami, czego niestrudzona zyczyc tez nalezy, aby praca Pana lności 2), Sukc. J. Hartmana (Młynarska l)i 
ki u nas na tern polu i podniósł zarazem ręka dokonać może i podziwiamy popro- inspektora w dalszym ciągu rozwijała się J. Kahana (Aleksandrowska 80). 
zasługi rządu w powyżsizym kierunku, stu tę wielką energję p. inspektora. jeszcze wspanialej niż obecnie. 0---
poczem w bardzo wyczerpującem prze- !!!!!.11!1~~~~~~~~~~-~·~u ~*~·~„~~il~™~"~~·~-~-~·~·~· ~f!l!!l&~~~e·~·~'·~~!!!!l!!l!~**~~~~~~e~1-~s+&~-~""~~ll!!!!l!!!~,_~,.~,~w~m~ 
mówieniu przedstawił obraz wychowania 
fizycznego młodzieży szkół powszech­
nych w naszem mieście. 

Dowiedzieliśmy się mnóstwo cieka-
wych rzeczy, lecz riarazem bolesnych. 
Młodzież szkół powszechnych nie jest je­
szcze doceniana i kwestja rozwoju wy­
chowania fizycznego trafi a często w po 
:ważny op6r niektórych władz, jak też 

Fałszer~ czeku P. K. O. przed sądem 
Zona oskarżonego po ogłoszeniu wyroku 

usiłowała wyskoczyć przez okno 
macoszego traktowania jes~e przez o- W dniu wczorajszym przed sądem 
gół. Wszystkie towarzystwa mają swe wojskowym w Łodzi stanął bohater gło­
boiska, czy place do ćwiczeń, ale szkoła śnej afery fałszerstwa czeku P. K. O. 
powszechna największa w Łodzi pod Bohaterem tej afery był sierżant 25 p. 
:względem liczbowym masa nie ma, p. _w Piotrkowie Franciszek Niechciał u-
gdzie postawić swych kroków. rodzony w roku 1891. 

Racjonalnemu tutaj rozwojowi sta- 52.czegóły przestępstwa popełnione-
je na przeszkodzie mnóstwo warunków: go przez sierżanta Niechciała przedstćl­
lllieżyczliwość ogólna i ni~rozumienie, wiaH się 11astępuj11co: 
dalej brak przedewszystkiem sal gimna- W dniu 1 O czerw{'a do piotrkowskie­
J;tycznych i boisk szkolnych. Są to rze- go oddziału pocztowej kasy oszczędno­
czy, które wstrzymują wszelkie poczy- śeiowej zjawił się sierżant Niechciał, 
nania normalnie prowadzone. Wszyscy który przedstawił urzędniczce Jadwidze 
,wiedzą, że idea wychowania fizycznego Szyjowej książeczkę P. K. O. z prośbą o 
ogarnąć powinna masy, a jednak dotych wypłacenie cał~j sumy znajdującej się 
czas jednostkowo to wychowanie fizyoz- na koncie. Urzędniczka po obejrzeniu 
ne :rozwija się, a nie tak jak pragnęliś- książki stwierdziła ~e zdumieniem iż 
my. książeczka Opiewa na 400,000 złotych. 

Szkoła powszechna jako podwalina i, Niepozorna osoba sierżanta oraz wy-

która zwróciła. się z prośbą o radę do 
swej koleżanki biurowej Jadwigi Ci­
szewskiej, ta zaś do Jana Piotrowicza, 
również urzędnika P. K. O. 

W kilka minut potem o olbrzymim 
czeku słyszał już dyrektor Jan Roziecki 
który zawezwał do siebie sierżanta ce­
lem obejrzenia wysokiego czeku. Pod­
czas oględzin stwierdził ·on że jedynie 
cyfra 4 w książeczce jest prawdziwa, 
wszystkie zaś zera są dopisane, inaczej 
mówiąc z sumy zł. p. 4 przerobiono w 
książeczce na sumę 400,000 zł. p. 

Wobec takiego stanu rzeczy oddano 
sierżanta Niechciała w ręce żandarmerji. 
Na śledztwie początkowo do winy się 
nie przyznawał twierdząc iż nic o całej 
historji nie wie, ponieważ książeczka wy­
stawiona była na imię żony jego Anny, 
potem jednak kiedy mu powiedziano iż podstawa, innych później ośrodków po- sokość czeku zaintrygowały urzędniczkę 

'winna także być podstawą w rozwoju !!!!!1!!!!~1!!!!!!!!~~~~!11!!1!!!!!~!!!!!!1!~~!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~~~~!!!!!!!!![!1!11!11!!!!!!!!!1!1!~~~~~~~!!!1!1!!1!!~ 
~w~ N. . 

~oła p~wszechna .-:- mówi p. in- 1e przestępstwa karne lecz wykroczenia 
spektor - metylko dzis uczy, ale ma ' 
obowi.ązek wychowywać zdrowych oby- Proiekt wyłączenia z kodeksu karnego 
~~ ~ . 
. Je~a~e najlepsz~ chęciom brak szeregu przekroczen 
odpowiedmCh warunkow. Wszelkim po- Na Radzie ministrów będzie wkrótce downie. 
pisom, <::Ly te~ ~wodom szkół powszech- rozpatrywany projekt ustawy o wyłącze- Wszystkie orzeczenia wydawane przez 
myc?- brak .mieJsca, a temsamem społe- niu z poszczególnych kodeksów i ustaw władze na mocy ustawy o postępowaniu 
~:nstwo me ma gdzie _ujrzeć tej. pracy karnych szeregu przekroczeń natury ad- karno - administracyjnem mogą być przez 
JUZ dawno prowadzoneJ Warunki są . · t · · · b" · · h. d k h k d d nadzwyczaj ciężkie _ kończ • ins e- n:ims racyJneJ 1 o Jęcrn ic ro~porzą ze- s azanyc zas arżone o są u grodzkie-
ktor _ale w połowi dr . ~.P f men: ~rezydenta o postępowamu karno - go w terminie 7-dniowym. 

ta Ć e ogi 1~ wo no adm1mstracyJnem. To samo oczywiście dotyczyć będzie 
nam s wa , pracę trzeba daleJ konty- w · któ h d · 1 · h k · k , kt · · b b d nuować. . . n~e. ryc. zie mcac np. ąp~me wy roczen, ore me awem ędą po po-

Po powyższym referacie odbyła się się w miejscu medoz~0Io:ie.m1 szybka Jaz- rządkowane komootencii władz administra-
dyskusja nadzwyczaj ciekawa i interesu- da n.a drodze pubh~zneJ 1 t. p. wykro- cyjnych. 
jąca. Zarząd Opieki w całej doniosłości czema S!l dotychczas 1eszcze karane są-
rozumie idee wych. fiz. i postanowił wy- -----
stąpić. do .mynników miarodajnych , jako Młodoci·any oszust 
organizacJa do tego powołana, z prośba 
0 należyte poparcie a przedewszystkiem Pożyczał pieniądze dla fikcyJ·nych krewnych 
p1·acę koło zdobycia dla szkolnictwa 
powszechnego terenów na urzadzenie bo­
isk szkolnych, oraz jednego boiska cen­
·~ralnego! spełniającego reprezentacyjną 
~ynnośc szk. pow. w kierunku :wych. 
fIZycznego. 
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Wczoraj w godzinach popołudnio­
wych do sklepu hurtowego szczotek i wy­
robów toaletowych G. Rotha przy ul. Piotr­
kowskiej Nr. 134, wpadł jakiś uczniak w 
szkolnej czapce i jasnym palcie i drżącym 
głosem prosił właściciela sklepu o poży­
czenie mu 3 zł. 

Prośbę swoją młodzieniec motywował 
tern, że dziadek jego Jan Smolarski, za­
mieszkały w tymże domu dostał ataku 
sercowego. Zawezwany doktór zażądał za 
konsultację 30 zł., a wobec tego, że dzia­
dek miał przy sobie tylko 27 zł. prosi 
bardzo o pożyczenie mu 3 zł. 

P. Roth nieprzypuszczając, że pada o­
fiarą podstępu pożyczył młodzieńcowi żą­
daną sumę. Po godzinie 7-ej wieczór t. j. 
po zamknięciu sklepu p. Rothowa udała 

się do mieszkania Smolarskich, celem do­
wiedzenia się o stanie zdrowia „chorego" 
dziadka. I tu okazało się, że dziadek czuje 
się jaknajlepiej, i że wogóle nie miał ani 
ataku sercowE:go ani. .. wnuka. 

Teraz dopiero p. Roth poznał, że padł 
ofiarą oszustwa i o wypadku tym zamel­
dował w X Komisarjacie P. P. W czasie 
prowadzenia dochodzenia okazało się, iż 
młodzieniec w uczniowskiej czapce i jas­
nym palcie „nabrał" w podobny sposób 
kilkanaście sklepów dowiadując się uprze­
dnio o nazwiska mieszkańców danego do­
mu i ich cechy charakterystyczne. 

Na mocy tych zameldowań wdrożono 
energiczne dochodzenie, celem ujęcia po­
mysłowego oszusta, podszywającego się 
pod ucznia szkoły średniej. (p) 

żona jego będzie również aresztowani 
przyznał się ze skruchą do wszystkie­
go. W dniu wczorajszym Niechciał sta­
nął przed sądem wojskowym. 

Sprawę rozpatrywał sąd pod przewod 
nictwem pułkownika Marschałko, oskar­
żał prokurator mjr. Jaskólski bronił o­
skarżonego adw. Nawarski. Na przewo­
dzie sądowym oskarżony do winy sit 
przyznał prosząc o łagodny wymiar kary. 
Wsrbyscy świadkowie ii:eznawali zgodnie 
z aktem oskarżenia. 

Sąd po naradzie wydał wyrok mocą 
którego sierżant Franciszek Niechcia.ł 
skazany zostaje na 8 miesięcy więzienia 
i degradację do szeregowca. W moty. 
wach wyroku sąd wspomina, że wyrok 
jest tak łagodny z tego względu, że ~ 
skarżony nie był dotąd karany, ma chlu­
bną. przeszłość wojskową, jest ochotni· 
kiem oznaczonym krzyżami i ma na U• 
trzymaniu żonę i 2 dzieci. 

W chwili ogłoszenia wyroku żona 
Niechciała znajdowała się na sali sąsied­
niej ponieważ na saJ.ę rozpraw nie zosta­
ła wpuszczona i gdy został ogłoszony 
wyrok, żona skazanego otworzyła okno 
III piętra i usiłowała wyskoczyć. 

W tym momencie przechodziła kury­
tarzem jedna z urzędniczek Lucja Wa­
dzyńska, która widząc usiłującą wysko­
czyć przez okno kobietę rzuciła się na 
nią i ściągnęła z parapetu okna. 

Następnie p. Wadzyńska zaalarmo­
wała krzykiem kilka osób, które zaopie­
kowały się żoną skazanego Niechciała. 

f'*f .„ 
Balon niemiecki 

spadł pod Łodzią 
W dniu wczorajszym pod Łodzią tuf 

obok fabryki materjałów wybuchowych 
„Nitrat" spadł balon niemiecki, typu ku­
listego Grobenwurm o pojemności 800 111. 

sześciennych. 
Robotnicy fabryki „Nitrat" zauwa· 

żywszy spadek balonu pospieszyli bez­
zwłocznie na ratunek, który okazał się o 
tyle skuteczny, iż żaden z pasażerów nie 
odniósł poważniejszego szwanku. 

Balon ten jak się dowiadujemy, wystar· 
tował przed trzema dniami z Berlina do 
wielkiego raidu międzynarodowego Pa­
ryż-Warszawa-Moskwa. 

Obsadę balonu stanowili dwaj piloci, 
obserwator oraz pasażerowie inż. Albert 
Hick, Hans Berliner oraz Gerhard Feindt. 

Balon został rozebrany na części, a pa· 
sażerowie po wylegitymowaniu się odsta„ 
wieni na dworzec Kaliski, skad udali siĄ 
do Berlina. (P) 

\ \ Współczesny dramat obyczajowy\\ 
li w 10 aktach li Odznaczona I nagrodą na konkursie zagranicą 

\ \ „ W rolach głównych \\ 
I I Jozef Węgrzyn, 
\ \ M. Modzelewska 1\\1 
I I Juljan Igo Sym 
\ \ Rzecz dzieje się w Warszawie, 1\1\ 
I I Rosji 5owieckiej i na Kresach ________ ,, 
\ \ Początek seansów o godzinie 6 \I 
11 w sobety o g. 5 pp. w niedzie- f\ 
\ \ lę o godz. 3 pp. \ \ 
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Za najpiękniejsze nóżki świata 
U Ił O CZA IA A 

ukaże się wkrótce w szampańskiej komedji salonowej 

„Szukam pieniądze" 
Wkrótce w kinie 

•:• PALACE •:• 
• 

męza, mam 
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z czorajszego odczy· u o Kon tytuc.ii 
sędziego posła Jana Piłsudskiego 

Odczyty oraz prelekcje Rady Grodz- Ze względu na ważność poruszanych 
kiej Bezpartyjnego Bloku Współpracy z przez prelegenta sp1·aw, związanych ze 
Uządem zainicjowane ostatniemi czasy 1tc. zmianą Konstytucji, wyczerpujące stre 
terenie Łodzi cieszą się niebywai<~ 3zczeme z odczytu pomieścimy w numc· 
11-·prost frekwencją. Dowodzi to ogrom rze jutrzejszym. 
u 'go zainteresowania się szerokiego O· Ustępującego z mównicy prelegenta 

zebrana na sali publiczność obdarzyła 
frenetycznemi oklaskami a zakoi1czeniem 
odczytu był gremjalnie podjęty przez ze­
branych okrzyk na cześć marszałka Pił­
sudskiego. (hs.) 

„:; ·in mieszkańców naszego grodu naja.1i ~-~~ll!!!!lll~!tlili!~~~-~~-~i\iSiMMl~l!!!!·~·~·!!'!l!-!1111!1!1!~11..._~~~-!l!!'~~n~e~s~a~''rl!!'!!!!l'!*h~:'.lW11'~"""~*~""'~+~!!!!1!!11..,~•w:s~~*!!!ll'~*~~~·~-~ 
tuah1fojszemi zagadnieniami polityczne-
mi i jest nader pocieszającym objawem. 

Przyznać należy, że wszystkie te pre- Pieszo dookoła świata 
lekcje są doskonale zorganizowane i ce- W d · · d d k ·· I Wł h M t d k I · d R ·· chu ·e ·e nie t k · . Ł mu wczora1szym o re a CJt na- oc , onaco, s ą o eg o umun11 

171• JpunkJ ·tualnspo~c! aNnaazniameznana w O· szej zawitali mili goście - trzej harcerze poczem zwiedzili Węgry, Czechosłowację 
„ „ . czony np. na . ł . . kt · db · · b · p 1 k •·od7. 12-ta w połud · b' ł . · d . 1ugos ow1anscy, orzy o ywaJą pieszą a o ecme o s ę. , .,,. • me u 1eg eJ me zie- d . . E · Af · A ·· w p 1 · • 1. h · 

" referat senatora Jana Rogowicza roz- po roz ~~ ur~p1e, ry_ce t. ~Jl. o sce, JaK zaznaczy 1 arcerze Ja-
począł się z uderzeniem godziny 12--ej, l Podroz swoią przed_s1ęwz1ęh z mtCJa- ko w kraju słowiańskim, spotkało ich jak-
.mi minuty wcześniej ani minuty póź- ty'."'y. lnsty!utu ~eograf1.~z_nego w B~lgra- najżyczliwsze przyjęcie ze strony władz i 
1 icj. dz1e ~ zamierzają prze1sc 20,000 mil ge- całego społeczeństwa. 

Ta sama punktualność cechoV1<-ała od· ograf1cznych.. . . . Zwiedziwszy Warszawę, Kraków, 
~-:;:t sędziego posła Jana Piłsudskiego, . Rozpoczęh pod~oz w dnm .1 I-go ma- Lwów, z malowniczą Małopolską, Poz­
.„ tory wszedł na mównicę w sali Towarzy ła 1924 r. ~y:uszaJą~ we c~workę z _Ser~~ nań z wystawą krajową przybyli też do 
.;twa Ifreaytowego punktualnie 0 godz. 1ewa w Basm. ~os Jednakze zrządził, ~z Polskiego Manchesteru - Łodzi. Stąd u­
~--ej. Na sali panowało niebywałe prze- czwarty ~cz~stmk wyprawy zmarł w G1- dadzą się przez Kielce, do starego i pełne­
~e. i~me, gdyż w stosunkowo niedużej zeh w EĘ1pc1e. . . , . go pamiątek Wilna, następnie do Gdań-
':J.~e '.i'owarzystwa Kredytowego przy Nazwiska dzielnych p1echu:ow br~m1ą: ska, skąd przez Skandynawję i mje nad-
1l1cy Pomorskiej pomieściro się żgórą Zygmunta Koz.ak, Adolfo Ma1chrow1cz 1 bałtyckie do Rosji i Azji. 

"';OOO osób. W:szystkie przejścia pomię- Karło Szorsztem. . . . . . . Na utrzymanie swe dzielni harcerze za-
uzy krzesłami były wypełnione publicz- Dotychczas podrozmcy zw1edz1h Al- rabiają wygłaszaniem odczytów i sprze­
noś<!ią. Przeszło tysiąc osób, które przy- banję, Grecję, Bułgarję, Turcję, Palesty- darzą pocztówek i fotografji. 
szły na odczyt po godzinie 8-mej z bra- nę, Egipt, Tripolis, Tunis, Algier, Marok- Podróż ukończą w roku 1936: po 
ku niemcżności dostania się na salę mu· ko, Rio del Oro. Następnie okrętem prze- przebyciu 20 tys. mil geogr. czekają kh 
sia!o udać się do domu. dostali się do Hiszpanji, skąd wyruszyli cenne nagrody przeznaczone przez wspom-

Lćdź oficjalnie stawiła się niemal w do Portugalji, Francji, Belgji, Szwajcarji, niany wyżej Instytut Geograficzny. 

Inwalidzi pracy rejestrujcie się 

Zuchwały kieszonkowiec 
W dniu wczorajszym Juda Nowak, zs.. 

mieszkały przy ul. Bnezińskiej 13 wy­
szedł rano z domu, celem wykupienia 
wekslu na sumę zł. 1,000, którą to kwo­
tę posiadał przy sobie. 

Kiedy w pewnej chwili przy zbięgu 
Piotrkowskiej i Cegielnianej sięgnął do 
bocznej kieszonki marynarki, celem 
stwierdzenia, e,zy pieniądze są na miej­
scu, spostrzegł z przerażeniem, że został 
okradziony przez jakiegoś bardzo zręcz­
nego kieszonkowca. Poszkodowany zło­
żył zameldowanie w Komisarjacie P. P., 
który wszczął dochodzenie, celem ujęcia 
zuchwałego kieszonkowca. (o) 

Kij na głowie pijaka 
Nocy ubiegłej o godzinie 1-ej po p6J­

nocy - 39-letni rolnik Czesław Zieliński 
zamieszkały we wsi Retkinia, gm. Brus 
pod Łodzią, przechodził w stanie pijanym 
ul. Kopernika, zaczepiając przechodniów. 
Przy zbiegu ulic Żeromskiego i Koperni­
ka Zieliński zaczepił dwóch osobników, 
którzy zniecierpliwieni poturbowali go dot­
kliwie, zadając mu po kflka ran tłuczo­
nych głowy. Zieliński został przez policję 
doprowadzony na stację pogotowia ratun­
kowego, gdzie lekarz nałożył mu opatru­
nek. (w) 

\Vypadek przy pracy 
W dniu wczorajszym w parku Poniatow 

skiego przy przewożeniu belek, miał miej­
sce wypadek, którego ofiarą padł 43-let, . 
ni robotnik Antoni Aleksandrowicz zamieS2 · 
kały w Chojnach przy ul. Wierzbowej. 

Gdy auto ciężarowe, bardzo wysoko na-

komplecie. Widzieliśmy na sali z przed­
stawicieli władz p. wicewojewodę Dra 
Roźnfockiego, p. gen. Małachowskiego, p. 
f.>rezesa 8ądu Okręgowego Bełżyńskiego, 
kmatora Gadomskiego, Starostę Dych­
da!ewicza, za.st. star. Rosickiego, preze­
sa Rady G1·odzkiej St. Najdera, komen­
danta Niedzielskiego, a następnie przed­
~tawicie~. palesti·y, sfer gospodarczych, 
mstytucJ1 społecznych i zawodowych. 

W niedzielę dnia 20 b. m. w sali Kartelu Zwią 
zków ZZP. przy ul. Gdańskiej 40 odbyło się ze­
branie robotników i robotnic, którzy ulegli wy. 
padkom pny pracy. Po referacie pnewodniczą· 
cego Kartelu Związków ZZP. p. Kuchciaka R., 
wybrano nowy Zarząd Związku inwalidów Pra~y i 
uchwalono następującQ rezolucję: 

6) Zniesienia w stosunku do wdów i sierot ładowane drzewem przejeżdżało przez bra-
puymusowego ucz~zczania do kontroli co mie· mę parku, siedzący na wierzchu Aleksan­
siąc z tem, że czynność lf winni spełniać urzędni· 

ł'relegent w półtoragodzinnym, do· 
.skonale ujętym odczycie uzasadniał i wy. 
jaśniał szczegóły zmian, jakim, zgodnie 
11 projektem, złożonym przez Bezpartyj. 
ny Blok Współpracy z Rządem, ma ulec 
obecnie Konstytucja. 

Zebrani robotnicy i robotnice poszkodowani 
przy pracy domai;ają się: 

1) Zmiany na drodze uetawodawczej obecnie 
obowiązujących u.staw od nieszczęśliwych wypad· 
ków na korzyść róbotników, a przedewszystkiem 
zcalenia wszystkich ubezpieczeń. 

2 Przeniesienia Centralnego Zakładu Ubezpie· 
czcń ze Lwowa do Łodi1i, 

3) Przyjmowania do rómych robót pai1stwo· 
wych i samorzędowYch inwalidów pracy, 

:· ·:· I 
4) Przyznania ciężko poszkodowanym przy pro 

cy koncesyj państwowych, 
5) Podwyższenia wszystkich rent inwalidz· 

kich o 100 proc„ 

cy Zakładu, drowicz przyciśnięty został do poprzecz-
7) Przyznania 11.dzielenia jak najrychlej przez nej belki obramowania i odniósł obrażenia 

rzęd pomocy materjalnej tym inmlidom, któ· tułowia i pleców. Wezwany lekarz pogo­
rzy żadnych cent, ani zapomóg nie otrzymują. towia po udzieleniu pomocy przewiózł cho-. 

8) Wydania noweli do dotychczas obowięzują· 
cej ustawy ubezpieczeniowej, którahy. objęła tych re.J:!'.O do domu. (w) 
inwalidów, którzy ull'!gli wypadkom podczas oku·J 
pacji. 

W końcu zebrani uchwalili odnieść się do 
wszystkich robotników i robotnic poszkodowanych 
pm) pr11cy, aby wstępowali w szeregi Związku In· 
walidów Pracy w celu skutecznej obrony swych 
intere~l-w inwalidzkich. 

Związek mieści się w lokalu Kartelu Związ· 
ków ZZP. przy ul. Gdańskiej 40, - seksetarjat 
Związku czynny jest każdego dnia prócz niedziel 
i świąt w godzinach od 9 rano do l w poł. i od 
4 po poł. do 9 wieczorem. 

Zawieszenie podatku 
obrotowego 

.Ministerstwo Skarbu w porozumienłn 
z Ministerstwem Przemysłu i Handlu po­
stanowiło wprowadzić ułatwienia przy 
eksporcie p~wnych gatunków płodów ro}„ 
niczych. 

Napiórkowskiego 28 ____ ....;•_ 
Postanowiono mianowicie nie pobierać ' 

podatku obrotowego od tranzakcji rze­
pakiem, siemieniem konopnem, fasolą, gro­
chem, bobikiem, wyką i peluszką, so- · 
czewicą, łubinem, hreczką i koniczywt 
przeznaczoną na eksport. 

-Od wtorku d.11. 15 do 22 paździer 
nika wł. 

Drugi tor konny 
w Rudzie Pabjanickiej 

w rolach głównych 

Aftf AITOl'ł 
I E11 DAlłłD 
??? Nasti;pny program ??? 

Szka!'łatne róże i czerwone usta 
~oczątek w dni powsz. od godz. 5, 
7 i 9, w soboty, niedziele i święta o 1 

Orkiestra pod kierunkiem 
Romualda Ulatowskiego 

·W dniu wczorajszym do burmistrza Ru­
dy Pabjanickiej p. Adatna Łatkowskiego 
zgłosiła się delegacja poważnego konsor­
cjum krajowego w sprawie następującej: 

jak wiadomo w Rudzie istnieję tor wy­
ścigowy, który właścicielom przynosi po­
ważne zyski. Otóż obecnie w kraju za­
wiązało się konsorcjum posiadające bar­
dzo. poważne kapitały. Celem konsorcjum 
będzie budowa torów wyścigowych w 
Polsce. 

W odpowiedzi na propozycję wybudo­
wania w Rudzie drugiego toru p. bur­
mistrz Łatkowski oświadczył, iż zasadni­
czo nic niema przeciwko temu projektowi 
nie może jednak sam decydować, wobec 
czego prosił o złożenie pisemnei oferty do 

anli.i•muiiiiiiiiiiiiiiiiiCiii!iiiiiiiiimiiiiim;; I Magi str a tu 

Oferta taka jak się dowiadujemy złożo­
na będzie w dniu dzisiejszym a rozpatry­
wana na najbliższem posiedzeniu magistra­
tu m. Rudy. (P) 

Ulga stosowana bedzie aż do odwołac 
ni a. 

-0---

500 milj. pożyczka dla Niemiec 
za cen~ zaprowadzenia monopolu zapałczanega 

Berlin 23 października. [ w wysokości 500 milj. mk., na przeciąg 
Komunikat kół rządowych donosi, że lat 50 przy OI>rocentowaniu 6 od sta bez 

rokowania między rządem Rzeszy . a potrącenia kosztów prowizji bankowej. 
szwedzkim trustem zapałczanym w spra Pożyczka spłacana ma być w ratach ro­
wie udzielenia skarbowi Rzeszy pożyc.z- cznych po 12 milj. mk. Amortyzacja pa­
ki 500 miljonów mk. i wprowadzenia w życzki ma zacząć się dopiero po upływie 
Niemczech monopolu zapałczanego zakoń 10 lat. Wzamian za pożyczkę zobowiązu­
czyły się pomyślnie. Jak informuje pra- ją się zaprowadzić w Niemczech mono~· 
sa, rząd Rzdszy :m.a otrzymać pożycz.kę pol zapałczany. <PAT) 

::' .. ' '. .. ' .- ~ 

KIN.<> ·TEATR Diiś i dni następnych! Dziś i dni następnych! 

"' 
Program Nr. 44 

Począt~k codziennie o godz.4.30 po południu 
w soboty, niedziele i świę~a o l ·ei po poł. 

Ceny ·wszystkich miejsc na pierwsze 
seanse S~ gr. 

Orkiestra powiększona pod 
bi!tutą ~· RICHTERA 

Dramat Namiętności i obowiązku 

ŻAR MIŁOSCI 
W rolach głównych: 

GRETA GARBO i CONRAD NAGEL 
„„.~~·"'-·":~ .„, :~ ....... ··~·-- „--.·1_ < •• ' • ~ -:• • 

Do powyższego obrazu zaangażowano jedyny oryginalny 

. . CH61ł · llł~ł~lłlłl 
Który odśpiewa pieśni rosyjskie pod kier. P. G. ORŁOWA 

.· 
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TEATRY 
ł'eatr Miejski: - Rywale. 
Teatr Popularny: - Pamiętniki szatana. 
Teatr Kameralny: - Karol i Anna. 

CO GRAJĄ W KINACH 
Bajka: - żar miłości. 
CAPITOL: - „Dlaczego kobieta zdradza?* 
Casino: - Ulica Grzechu. 
Czary: - Dalsze dzieje Tarzana 
Corso: - Kapitan Hazard 
Dom Ludowy: - Zabiłeś 
Era: - Miasto Cudów. 
Grand - Kino: - Białe róże. 
LUNA: - „Miłość księcia Sergjusza" 
Mimoza: - Całuję Twoję dłoń Madame. 
Odeon: - Obława. 
Palace: - Kołm i Kelly w hareme. 
Resursa: - Rasputin i Kobiety. 
Słońce: - Dziewczyna ze spelunki. 
Spółdzielnia: - W jarzmie grzechu. 
Wodewil: - Kapitan Hazard. 
.Victoria: - O czem się nie myśli. 
Venus: - Zdradziecka kula. 
Zachęta: - W ołga„. W ołga .. „ 

TEATR POPULARNY 
Orrodowa Nr. 18. 

Dziś czwartek i piątek wieczorem oraz w 
f!obotę i w niedzielę o godz. 4 pp. ostatnie po­
wtórzenia fascynującego melodramatu Arago 
i Vermont'a „Pamiętniki szatana." ii St. Dę­
biezem. 

„GITARĄ I JAZZ - BANDe. 
W początku przyszłego tygodnia premjer:;. 

aktualnej, pełnej humoru i sentymentu cztero­
aktowej komedji Duvernoisa „Gitara i Jazz. 
band". W popisowych rolach wystąpią ulubie­
·mce Łodzi Karolina Lubieńska, Jadwiga Wer-
uisówna, Sabina Zielińska i Leopold Zbucki 
oraz nowopozyskany, utalentowany artysta 
Włodzisław Ziembiński, który reżyseruje ko­
ą}edji:. 

TEATR KAMERALNY W SALI GEYERA 
Piotrkowska 295. 

W sobotę wieczorem i w niedzielę wieczo­
!'em dana będzie w wykonaniu zespołu Teatru 
Kameralnego w Teatrze Geyerowskim głośna 
sztuka wojenna L. Franka „Karol i Anna". 

W niedzielę o 12 w południe bajka dla dzie­
ti „Zaklęte trzewiczki" a o godz. 4,20 arcydzie­
ło Juliusza Słowackiego „Balladyna"• 

TEATR KAMERALNY. 
Traug'Utta Nr. 1. 

Ostatnie dwa wieczorowe przedstawienia 
„KAROLA I · ANNY". 
po cenach zniżonych. 

Dziś, czwartek i jutro w piątek ostatnie 
wieczorowe przedstawienia rewelacyjnej sztu­
ki L. Franka „Karol i Anna" w pierwszorzęd­
nem wykonaniu Makarczyk - Wasilewskiej, 
Z. Marcinowskiej, L. :Madalińskiego, i L. Zbuc­
kiego. W sobotę o godz. 4,30 po cenach najniż­
szych (od 1,50 do 6 zł.) i w niedzielę popołud­
niu „Karol i Anna" po cenach zniżonych. 

PREMJERA "DR. JULJI SZABO". 
W sobotę premjera współczesnej komedji 

W. Fodora „Dr. Julja Szabo". Zapowiedź wy· 
stawienia tej doskonałej sztuki ze względu na 
nazwisko Fodora jednego z najpopularniejszych 
współczesnych pisarzy scenicznych, autora cie­
szącej się rekordowem powodzeniem „Sekretar­
ki pana prezesa" wywołała w Łodzi ogromne 
zainteresowanie ,tern więcej że w tytułowej 
roli wystąpi Relewicz - Ziembińska, a reży. 
seruje sztukę, wybitny artysta Janusz Stracho­
cki gra on również główną rolę ·męską. Pozo. 
stałą obsadę stanowią: H. Buczyńska, z Mar­
cinowska, St. Daniłowicz, L. Tatarski i Sz. 
Bogdanowicz. Dekoracje E. Pietkiewicza. 

TEATR MIEJSKI. 
Jutrzejsza premjer~ 

„ARTYSTóW". 

„HASLO" z dnia 24 pa.zo:z.iernika 1929 Str. !ł 

ROZRYWKA i ODPOCZYNEK PO PRACY 

wnictwo muzyczne: Z. Białostocki. przyjęcie w prasie lwowskiej i krakowskiej. wiedzich aię filmowym języlciem dusza rosyfeka. 
Ludzie, ldórym bliiszq jest kultura latyń!ka, po. 
trzeć będq na dzieło Turzań.skiego z zaciektneie 
niem. 

Bilety nabyte na dz. 23 b. m. na Szweika, 
ważne są na jutrzęjszą premjerę „Artystów". ZACH:fTA. 

„RYWALE". 
Dziś czwartek, po cenach popularnych 

„Rywale" widowisko osnute na kanwie przeżyć 
wojennych. Obsada p1·emjerowa. Chóry i orkic 
stca powiększona. Dyrygent: Z. Białostocki. 

Pojutrze w sobotę, dwa przedstawienia: o 
godz. 4 popołudniu po cenach zniżonych kro­
tochwila W. Rapackiego „W czepku urodzo­
ny". 

Wieczorem o godz. 8.30 po raz 2-gi ,,Arty­
ści", zarazem premjera dla prasy i zapro­
szonych gości. 

Bilety do nabycia w kasie zarrnawian w 
kwiaciarni Salwy, Moniuszki 2, od 10 rano do 
7 wieczorem bez przerwy. 

„WIELKI KRAM" 
ft Teatrze Miejskim. 

Wielki kram" z udziałem Junoszy-Stę­
powskiego, Stanisławy Bazarchówny, Ewy Ku­
niny i całego zespołu „Teatru Premjer'1 już 
wkrótce grany będzie w Teatrze Miejskim w 
Łodzi. Rewelacyjna ta sztuka, która jest świet 
ną satyrą społeczną, w wykoniu kapitalnego 
zespołu „Teatru Premjer" cieszyć się będzie 
niezawodnie pełnem powodzeniem, tembar­
dziej, że Teatr ten zyskał już entuzjastyczne 

„WOŁGA, WOŁGA.„" 
Rosyjshi reżyser Turzański wespół z ]ermolje 

wem i Andrejewem (dekorator), sfilmował lege;r.­
dę o Stien'ce Riazin, kozackim Rinaldo · Rinaldi· 
nim, który wespół z czLerna.itu rezimami grasował 
na Wołdze i carowi wszechrosji wi.ele kłopotu 
sprawiał. 

Turzański, autor „Kuriera Carskiego" i kon­
wencjonalnej ,,Burzy", dopiero w filmie „W ołga, 
W ołga" ujawnił stoój nieprzeciętny malarski ta· 
lent. 

Stworzył on szereg potężnych pełnych ekspre· 
sji obrazów, w których zawarł pierwotną du­
szę Rosji. 

Z pośród emigrantów rosyjskich, w.łających 

Przez okno ekranu buchajq na nas wyziewy ,.. 
mogonki, juchtowej skóry, baranich kożuchów i 
krwi. Bestjalska twarz matoła Filki urasta do ro. 
miarów symbolu. 

Emocjo11ujące wrażenie całości potęguje WIPfł 
niala orkiestra i specjalnie zaangażowane chóry. 

CO Ul&ł'SZ1'"'1' DZIS 
PlłXEZ lłADIO 

PROGRAM STACJI WARSZAWSKIEJ 
FALA 1395. 

się na obczyźnie, dobrał sobie Turzański jedyny 4 października 
w swoim rodzaju zespół. Nigdy jeszcze nie oglą· 11..58 - Sygnał czasu. Hejnał z Wieży Ma· 
daliśmy takiego zespołu statystów. Co za gęby u rjackiej w Krakowie. 
tych czterdziestu rozbójników! Kaidy z nich mógł 12.30 - 2-gi koncert szkolny, . organizowany 
by pozować do symbolicznego portretu „wielltie· przez Wydz. Oświaty i Kultury Magistratu 
go chama„. Riazin (Schlettow) ma kozacką gran- m. st. Warszawy, wesp,ół z Polskiem Radjo 
dezzę, chociaż z wyglądu przypomina raczej cięż· Wy~onawcy: orkiestra Filharmoniczna pot 
kiego białoruskiego starowiera, aniżeli zwinnego, dyr. Jerzego Bojanowskiego, Maryla Karwo· 
jak dziki zwierz, watażkę. Aktor Sierow, cokol· wska (sopran), prof. Zofja Rabcewiczowl' 
wiek podobny do naszego Samborsldego, 3tworzył (fort). i Kazimierz Wiłkomirski (wiolon· 
wspaniały typ chytrego rosyjskiego chłopa (Fil- czela). Słowo wstępne wypowie TadeUS" 
ka). . . .. . „ Moyzner. 

Poraz pierwszy w historii kinematografii wypo- J 15.00 - Komunikat gospodarczy. 
--------------------------------------15.45 - Komunikaty L. O. P. P. 

DZIS i DNI NASTĘPNYCH! 

(ZAGŁADA ROSJI) 

Dzieje czarnego kapłana rozpusty, od początku 1ego 
szarlatanerji, do nikczemnej śmierci. 

W rolach głównych 

Jack Trevor 
Diana 

Następny program 

Karenne 

Następny program 

Niełudzk~ okup 

16.15 - Koncert z płyt gramofonowych. 
17.15 - „Wśród książek" - przegląd najnow 

szych wydawnictw omówi prof. Henryk Mo­
ścicki. 

17.45 - Koncert solistów. Wykonawcy: N> 
na Maro (sopran), Marja Wiłkomirska 
(fort.) i Kazimierz Wiłkomirski (wioloncze. 
la). 

18.45 - Rozmaitości ora.z komunikat TQW. Za 
chęty do hodowli koni w Polsce. 

19.10 Giełda rolnicza. 
19.25 Muzyka gramofonowa. 
19.58 - Sygnał CZa.'>U. 
20.00 - Wiad'Omości bieżące. 
20.15 - J. St. Mar. feljeton p. t. „Ludzie 1 

pod dna". 
20.30 - Koncert wieczorny. Muzyka lekka 

Wykonawcy: Orkiestra P. R. pod dyr. Je). 
zefa Ozimińskiego, Stanisława Karlińska 
(śpiew) i prof. Ludwik Urstein (akomp.) 

21.30 - Słuchowisko z Poznania. 
22.15 - Komunikaty: meteorologiczny, połi. 

r.yjny, sportowy. 
22.25 - „Z dymkiem papierosa" - p. Ka'llPN 

ki. ' 
22.35 - Komunikaty PAT. 
23.00 - Muzyka taneczna z „Oazy"; 

---<:>---

Jutro, piątek pręmjerą sztuki Watters'a i 
1fopkins'a ,,Artyści". Scena otrzy1na specjalną 
konstrukcję, działania techniczne udoskonalone 
przez założenie nadzwyczaj efektownej insta­
lacji radjofonicznej. Ewolucje taneczne w W)'-

konaniu artystycznego zespołu Ireny Prusic- d 
kiej. Obsadę tworzą: Irena Grywińska, Jerzy Początek seansów w dni powszednie o go z. 

" Początek w dni po'wszednie o g. 3.30 V 
,,& w soboty, niedziele i święta o g. 1-ej '\' 

Woskowski, Krzywicka, Orlińska, Korzelska 5,20, 7,15 i 9; w dni świąteczne 
Lenk, Hajduga, Butkiewicz, Brodniewicz, Dą- · o godz. 3. 5, 7 i 9 
browski, Korczyński. Reżyseruje K. Tatarkie-~L~~~--::!::::::::::::::::::::::::!::.. • .:~~-11 wicz. Nowe dekoracje: K. Mackiewicz. Kiero-1 ..................... „;....~~~~~~-

K 

ERA 
(dawniej FLORA) 

- Zawiszy 22 (Bałuty) -

Początek seansów w dni powszednie 
i g. 4. 30 po peł. w soboty niedziele 

i święta o g. 12.,30 po poł. 

Następny program 

PORTJER HOTELU 
ATLANTIC 

z EMILEM JANNINGSEM 

Od wtorku, 22 października 
Wielka przebojowa premjera! Największa sensacja sezonu! Sztandarowe arcydzieło z11 Grupy Wielkich 

Gwiazd Ekranu", ameryk. wytwórni „United Artists" 

Mistrz nad mistrze DOUGLAS Mistrz nad 1nistrze 

W roli zbója kochającego wolność, rabunl!k 

A T 
piękne kobiety w porywającej legendzie argentyńskiej 

• 

Symfonja żywfołowości, męstwa, odwagi i miłości, Najczarowniejsze tcłmienie romantyzmu! 
NajwięltSzy i najwspanialszy film „Wit:lkiego Douga". 



Str. 10 „HASŁO" z dnia 24 października. 1929 

1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 I 
I Ważne na zbliżający się sezon zimowy .a.iiiiiiiiiiiilil.iiiiiim ... „„m.i„ ... :-.„„„„„„„. = ---PIECE SZAMOTOWE IRYJSKIE 

wyłożone cegłą ogniotwałą, 
nadzwyczaj oszczędne, wyposażone w przyrząd regulacyjny 

w największym wyborze poleca: 

„EL B " Sp. Akc. Handl. - Przemy111ł. Ł, J: Borkowski, 
Oddział w Łodzi, Kilj.ńskiego 70, tel. 84. 

Czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
w niedziele i świ!Cta 9 - 2 pp. 
od 11 ~ 12 i 2 - 3 pp. przyj„ 

muj!' Jcobięta lekarz 

p L 111 K 

leczenie chorób wenerycznych 
moczopłciowych i i;;kórnych 

Badanie krwi i wydzielin na 
syfilis i tryper 

Konsultacje z neurologiem 
i urologiem 

z Jrnpitałem do poważnego przedsiębi_orstwa 
samochodowo - motocyklowego poszukiwany. 
Duży lokal wystawowy _odpo:wiednio urządzo­
•1y w najlepszym punkcte miasta, 
• Korzystne przedstawicielstwa. Ewentualnie 
sprzedam. 

Gabinet Swia.tł~-Lecnaiczy 
Kosmetyka lekarska 

Oddzielna poczekalnia dla kobiet 

223 PORADA 3 zł. 

Oferty pod „F. N. 991". do niniejszego 
ft 

pisma. 

w asna Wytwórnia Kołder 
•• ,SZEWCY ••• 
Skóry-Hurt i Detal z. hądzy 's iej 1 {specjalność: detaliczna sprz:edai 

zelówek trwałych na wodę) 

poleca: 

.~-~~•6 Spółka Szewców 
Piotrkowska 79 

tel. t.58-38 

Do akt. Nr. 2547 - 1929 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, A. 
ŁAGODZIŃSKI, zamieszkały w Lodzi, przy 
ul. Kilińskiego 55, na zasadzie art. 1030 
Ust. Post. Cyw. ogłasza, że w dniu 31 paździer­
nika. 1929 roku od godziny l{}-ej rano w Lo­
dzi, przy ulicy Narutowicza pod Nr. 51 
odbędzie się sprzedaż przez licytację ruchomo· 
ści, należących do firmy ,,K. Szyff i Sz. N. 
Kryman" i składających się z 215 desek sosno­
wych stolal'skich, ocenionych na sumę 560 zł. 
Łódź, dnia 21 października 1929 r. 

Komornik (-) A. ŁAGODZI:f.lSKI. 

Do akt Nr. 2544 - 1929 r. 
OGŁOSZENI& 

Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, A. 
ŁAGODZINSKI, zamieszkały w Łodzi, przy 
ut Kiliłlskiego 55, na zasadzie art. 1030 
Uat. Post. Cyw. ogl'.asza, że w dniu 31 paździer­
nika 1929 roku od godziny 10-ej rano w Lo­
dzi, przy ulicy Narutowicza pod Nr. 51 
odbędzie się sprzedaż przez licytację ruchomo­
sci, należących do firmy „K. Szyff i Sz. N. 
Kryman" i składających się z 270 desek so­
snowych i dębowych stolarskich, ocenionych na 
sumę 560 zł. 
Łódź, dnia 21 października 1929 r. 

Komornik (-) A. ŁAGODZI?iiSKI. 

Do akt 2542 - 1929 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komonllk Sądu Grodzkiego w Łodzi, A. 
ŁAGODZIŃSKI, zamieszkały w Łodzi, przy 
ul. Kilińskiego 55, na zasadzie art. 1030 
Ust. Post. Cyw. ogłasza, że w dniu 31 paździer­
nika 1929 roku od godziny 10-ej rano w Ło­
dzi, przy ulicy Narutowicza pod Nr. 51 
odbędzie się sprzedaż przez licytację ruchomo­
ści, należących do firmy „K. Szyff i Sz. N. 
Kryman" i składających się z 950 desek sosno­
wych, ocenionych na sumę 550 zł. 
Łódź, dnia 21 października 1929 r. 

Komornik: A. LAGODZIŃSKI. 

Do akt Nr. 2546 - 1929 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, A. 
i.AGODZIŃSKI, zamieszkały w ~odzi, przy 
ul. Kilińskiego 55, na zasadzie art. 1030 
Ust. Post. Cyw. ogłasza, że w dniu 31 paździer­
nika 1929 roku od godziny 10-ej rano w 1,,o. 
dzi, przy ulicy Narutov.icza pod Nr. 51 
odbędzie się sprzedaż przez licytację ruchomo­
ści, należących do firmy „K. Szyff i Sz. N. 
Kryman" i składających się z 184 desek grabo­
wych stolarskich, ocenionych na sumę 550 zł. 
Łódź, dnia 21 października 1929 r. 

Komomik: A. ŁAGODZIŃSKI. 

Do akt Nr. 2541 - 1929 r. 
OGŁOSZENIĘ. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, A. 
ŁAGODZIŃSKI, zamieszkały w Łodzi, przy 
ul. Kilińskiego 55, na zasadzie art. 1030 
Ust. Post. Cyw. ogłasza, że w dniu 31 paździer­
nika 1929 roku od godziny 11}-ej rano w Ło­
dzi, przy ulicy Narutowicza pod Nr. Ql 
odbędzie się sprzedaż przez licytację. ruchomo­
ści, należących do firmy „K. Szyff i Sz. N. 
Kryma.n" i składających się z 110 rygli sosno­
wych, 45 dębów na dyszle i 20 dębów okrągłych 
ocenionych na sumę 560 zł. 
Łódź, dnia 21 października 1929 r. 

Komornik (-) A. LAGODZIŃSKI. 

Do akt Nr. 2548 - 1929 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, A. 
ŁAGODZIŃSKI, za.mieszkały w l.odzi, przy 
ul. Kilińskiego 55, na zasadzie art. 1030 
Ust. Post. Cyw. ogłasza, że w dniu 31 paździer­
nika 1929 roku od godz.iny 10-ej rano w Ło· 
dzi, przy ulicy Narutowicza pod Nr. 51 
odbędzie się sprzedaż przez licytację ruchomo· 
ści, należących do firmy „K. Szyff i Sz. N. 
Kryman" i i;kładających się z 260 cyg1i SOSJ\O· 
wych rźniętych, ocenionych na sumę 560 zł. 
Łódź, dnia. 21 października 1929 r. 

Komornik (-) A. LAGODZIŃSKI. 

Do akt Nr. 2543 - 1929 r. 
OGLOSZENIĘ. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, A. 
ŁAGODZINSKI, za.mieszkały w Lodzi, przy 
ul. Kilińskiego 55, na zasadzie art. 1030 
Ust. Post. Cyw. ogłasza, że w dniu 31 paździer­
nika 1929 roku od godziny 11}-ej rano w Ło­
dzi, przy ulicy Narutowicza pod Nr. 51 
odbędzie się sprzedaż przez licytację ruchomo­
ści, należących do firmy „K. Szyff i Sz. N. 
Krynian" i składających się z 922 desek so­
snowych, ocenionych na sumę 560 zł. 
Łódź, dnia 21 października 1929 r. 

Komornik (~) A. J.AGODZIŃSKl. 

Do a~t Nr. 2545 - 1929 r. 
Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, A. 

ŁAGODZIŃSKI, zamieszkały w Łodzi, przy 
ul. Kilińskiego 55, na zasadzie art. 1030 
Ust. Post. Cyw. ogłasza, że w dniu 31 paździer­
nika 1929 roku od godziny 10-ej rano w Ło-
1dzi, przy ulicy Narutowicza pod Nr. 51 
odbędzie się sprzedaż przez licytację ruchomo­
ści, mi.leżących do :firmy „K. Szyff i Sz. N. 
Kryman" i składających się z 80 desek sosno· 
wych stolarskich, ocenionych na sumę 550 zł. 
Łódź, dnia 21 października 1929 r. · 

I<omornik: Ą. ŁAGODZIŃSKI. 

Zakład Zegarmistrzowsko­
Jubilerski 

IAI CHĄIEL 
ul. Piotrkowska 100, tel. 25-35 

Wykonywam wszelkie 

Czy chcesz 
przerobić swój źle działający apara\ 
RADJO na lepszy system, dostosowany 
do nowych fal ? Bardzo tanio uskutecz­
nia to 

POLSKIE RADJO 
inż.Krzyżanowski i S-ka 

reperacje w zakres Andrzeja 4 

zegarmistrzostwa Dlł+ HE LElł 
wchodzące po cenach 

przystępnych 

Choroby skórne i wener. 
ul. Nawrot 2. Tel. 79-89 

Do 10 r. i 4-8 w. Dla pań specjalne 
godz. 3-5 po poł., w niedz. od 11-2 pp. 

SAD O KIERSKI 
Dla niezamożnych ceny lecznic 224 

stomatolog 
chirurgja szczęk, jamy 

ustnej i plastyka 
regulacja zębów 
rentgenodiagnostyka 

Piotrkowska 164 
Tel. 27-83 

Różne Praktyki 
w drogerii wzglę­
dnie w biurze po­

szukuje soliduy 
młodzieniec z 5 kia 
sami gimnazjalnemi 

i kursem P. S. W. 
(miejscowość obo­
j~tna). 

DOKTOR 

WO&ICOW~SICI 
Cegielniana 25. Tel. 26·87. 

Specjalista chorób sJt;:óruych 
i wenerycznych 4Clt 

LECZENIE ŚWIATŁEM (lampą kwar· 
cową). Badanie krwi i wydzielin. 

Przyjmuj~ o<l: go~z .• 8:-2, i 6-9 pp. 
w ntedz1ele 1 swięta 9-1 

Dla pań od 5-6 oddzielna poczekalnia 

Dr. med. 

lłÓŻAIElł 
Dzielna 9, tel. 28-98 

Wielki wybór wóz 
ków dziecinnych 
krajowych zagrani· 
cznych łóżek me· 
talowych; wyżym,a­
czki amerykańskie, 
materace wyścieła­
I)e Qfaz materace 
sprężenowe hygie­
nLczn „Pate11,t" do 
meblowyc'1 łóżek 
pqcjług miary Qabyć 
moźua najtpniej 
i na najdogod· 
niejszych wa­
runkach w fabry­
cznych składzie 

„ DOBROPOL" 
Łódź 

Piotrkowska 73 
w podwórzu, 
t~•· 58-61 

Kuchenki 
Piecyki 

Poleca 

„Koźminek" 
Główna 51 

Biżuterję 
kupuję, pełną war­
tość płacę. Solidne 
traktowanie „Pre· 
ciosa" .Piotrkowska 
Nr.123 w podwórzµ 

274 

Wykonuje 

Łaskawe zgłosze­
nia pod „K H" do 
„Hasła" (do 30 pa· 
ździernika) 

Do sprzedania 
sklep rzeź n "ezy z 
całkowitem urzą­
dzeniem. Wiado­
mość w administra 
cji „Hasła" 

Biiuterja 
zegarki na raty, ce 
ny gotówkowe"Pre· 
ciosa".Piotrkowska 
123 w podwórzu. 

Dwie 
C1'oroby skórne weneryczne i mo-

czopłciowe. 

Przyjmuje od 8-10 i od 5-8. J.,eczenie 
lampą kwarcową. Oddzielna poczekalnia 
dla pań. Dla pań od 3-5 Pf>. 190 

Dr. med. 

I• llTTE 
choroby wewnętrzne 

i dzieci 
Piotrkowska 6 Telefon 44-95 

powrócił 
przyjmuje od 8-11 i od 4-6 

Do ~t Nr. 2053-19.29 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik LX rewiru Sądu Grodzkiego w Łodzi. 
ZYGMUNT MAKOWSKI, zamieszkały w Lodzi, przy 
ul. Narutowicza 49, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że dnia 4 listopada 1929 r. od goqz. 
10-ej rano w Lodzi, przy ul. Brzezińskiej 81 
odbędzie się sprzedaż z przetargu publicznego rucho­
mości, należących do Chila-Majera Bajzera i składa­

jących się z desek sosnowych oszacowa;iych l2A 

eume 600 zł. 
Lód.i. dula :!,6 października 1929 r. 

:Komornik ZTGMt11'l'J! llotAJCOWSXI. 

Do akt Nr. 2266-1929 r. 
U GL O SZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego · w Z..Odzl I rewil'u 
LEONARD NABOROWSKI, zamieszkały w Lodzi, przy 
ul. Głównej 17, na zasadzie art. 1030 Ust. Post. Cyw. 
ogłasza, że dnia. 8 listopada 1929 r. od godz. 
10-ej rano w Lodzi, przy ul. Nowo-Zarzewskiej Nr. 18 
odbędzie sie sprzedaż przez licytację ruchomości 

należących do Szmula .Toska Dresslera skladająeycĄ 

się z mebli ocenionych na sumę 553 zł. 

Lódt, dnia 15 października 1929 r. 
Xo:morU!ll: J,EOlll'ABJ> l!l'ABOBO\VSJCL 

Do akt Nr. 2325-1929 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Są.du Grodzkiego w Lodzi VII rewiru 
STEFAN GóRSKI, zamieszkały w Lodzi, przy ul. 
Sienkiewicza 9, na zasadzie art. 1030 Ust. Post. Cyw. 
o~łasza. że dnja 4 listopada 1929 r. od godz. 
10 rano w Łodzi, przy ul. Nowo-Targowej pod Nr 26 
odbędzie się sprzedaż przez licytację ruchomości 

należących do firmy „.Takób Kestenberg'' skłudają,­

cych się z 300-tu krosien mechanicznych ocenionych 
na sumę 18000 zł. 

ł.ódź, dllla. 17 października 1929 r. 
Xomornik S'l'lll'Alf GóBSXI. 

Do akt Nr. 2303-1929 r. 
OQLOSZBlfIE 

Komornik Są.du Grodzkiego w Lodzi .TAN RZY· 
MOWSKI, zamieszka!y w Lodzi przy ulicy Sienkie­
wicza 67, na zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, że 

w dniu 31 października 1929 r. od godz. 10-ej rano 
w Lodzi przy ul. Piotrkowskiej Nr. 59 odbędzie się 

8przedaż z przetargu publicznego ruchomości, nale­
żących do firmy „.T. A. Gril\Steln i S·ka" składają· 

cych się z chustek i biurka oszacowanych Ila sumę 
1600 zł. 

Lódź, dnia 16 !laździernika 1929 r. 
:Komornik JAlf BZYMOWSJCI. 

wszelkie rysunki w 
zakresie :;tolarstwa 
J. Werner, Al. I-go 
Maja 37 m. 1.3 

inteligentne panit 
przyjm.,ę na miesz­
kanie. UJ.Abramow 
skiego 33[35 m. 44 
I P· 
• 951'" Do akt Nr. 3066-1929 r. 

OGŁOSZENIE. 
KomornUt Sądu Grodzkiego w Lodzi VII rewir\ 

STEFAN GORSKI. zamieszkały w J'.,odzi, przy ul. 
~ienk1ewicza 9, na zasadzie art. 1030 Ust. Po;:;t. Cyw, 
ogłasza. że dpia 7 listopada 1929 r. od godz. 
10-ej rano w Lodzi, przy ul. Piotrkowskiej pod Nr. 6 
odbedzie sle sprzedaż przez: licytację ruchomości 
naletących do firmy „D. Lenga" składających się 
z 50-ciu garniturów męskich oceni.on}'ch :na. sw:ne 
1300 zt. 
J;.ódź, 4Dia 17 J1aidziernika 1929 r. 

:Komornik S'l'l:P.A.lll G~BSD 

Do akt, ~r. 2214-1929 r. 
OGZ.OSilliEJIJ:E. 

lComornik Sądu Grodzkiego w Lodzl J.AN R.Z11 
MOWSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy Sienkie­
wicza 67, na za.sadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, że 
w dniu 31 października 1929 r. od godz. 10-ej rano 
w Lodzi, przy ul. 28 p. Strz. Kan. Nr. 44 odbędzie sio 
sprzeda.21 z przetargu publicznego ruchomości. nale­
żiłcych do firmy •• Ryszard Szroeder" i składających 
sie z maszyn i 9 tolll(!ZY do towaru, o.szacowanych na 
sumo 3000 zł. 

Lóilź, clnia 18 październik& 1929 r. 
Xo:morJIJk JAJff :RZYM:Owsn 

Do akt Nr. 2167-1929 r. 
•• OGLOSS:E:llrJ:Bo 

Komornik Sądu Grodzkie~ w Łodzi JJJll RZT 
MOWSKI, zamieszkały w Lo„ przy ulicy Slenkie. 
wicza 67, na zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, ~ 
w dniu 31 patdziernika 1929 r. od godz. 10-ej rano 
w Lodzi, przy ul. Wólczańskiej Nr. Z1 odbędzie sio 
sprzedaż z przetargu publicznego ruchomości, nale 
tących do Maksa Rubinsteina i składających Bie z SO 
warsztatów tkackich recznycb i z aoo metrów chod· 
'1ilca jutowego, oszacowanych na surne 1500 zł. 
Z.ódł, dm& 18 p&tdz!ernika 191!9 r. 

Xomol'Dik JAlf BSYUOWSXX. 

Rep. E. Nr. 1725-1929 r. 
OGŁOSZENIE. 

J:Comornik Są.du Grodzkiego w Brzezlnącl 
WACLA W KOSZELIK w Brzezinach zamieszkały, 
na zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, że dnia 
7 listopada 1929 r. od godz. 10-ej zrana w Brzezinach 
przy ul. Mickiewicza 2 odbędzie się sprzedaż 

przez publiczną. licyt~je ruchomości należących do 
Józefa Lechtregera ·a mianowicie: mebli ocenionycł> 
na 824 zł. 

BJ'Zeziny, dnia 22 pddziernika. 1929 r. 
:Komornik(-) WACl.AW XOSZELJX. 

Rep. E. Nr. 1632-1929 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Są.du Grodzkiego w Brzezinach 
WACLAW KOSZELIK w Brzezinach zamieszkały, 

na zasadzie art. lOSO U. P. C. ogłasza. że dnia 
4 1i11topada 1929 r. od godz. 10-ej zrana w Brzezinach 
przy ul. Mickiewicza 7 odbędzie się sprzeda>. 
przez pupliczną. licytację ruchomości należących de> 
Firmy R. Winter i H. Dymant a mianowicif' 
piętnaście palt jesionek ocenionych na 550 zł. 

Brzeziny, dnia 21 października 1929 r. 
Xomornik (-) WAC!.AW XOS:U:LIX. 
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